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Za kilka dni w całej Polsce 


GA + -$ 3 
E (DA á -, Ej, 2 
d ` i 
cp E7 : a 0 i 
a. = = "M. 
a e m Ę s a m 
W g ` sa 2. 0 
a Pd e B d ko 
a", a . 3 fe 
wn .' , 9 ka 
fe” w. 1. ań E . o 
. = .. 8 z "R 
, O JA je a Ę 
. d.. . M HM 
. x 1 8 
1 SE 2 tw a 


ANA, SIĘ SIEV 


Wywiad z Min. Roln. i R.R. — J. Dab-Kociotem 


Za kilka dni rolnicy w całej Polsce rozpoczną siew ozi- 
min: żyta, pszenicy i jęczmienia, który jest pierwszym siewem 


w planie 6-letnim. 


Aktualne sprawy tegorocznej kampanii 


nych omówił min. rolnictwa i 


Kocioł w wywiadzie udzielonym  przedstawicielowi 


Agencji Prasowej PAP. 


„Do siewów jesiennych przystępu- 
je rolnictwe polskie — powiedział 
min. Dąb-Kocioł — ze świadomoś- 
cią osiągnięć, uzyskanych w okresie 
5 lat rządów ludowych w Polsce i 
zadań, jakie musi podjąć i wykonać 
w planie 6-letnim. Dlatego przygo- 
towując siewy, zarówno w Państwo 
wych Gospodarstwach Rolnych, jak 
iw gospodarstwach chłopskich, sta- 
raliśmy się stworzyć możliwie naj- 
lepsze warunki dla dalszego zwięk- 
szenia naszej produkcji rolnej. Pra- 


siewów jesien - 
Jan Dąb- 


reform rolnych — 
Polskiej 


ce nasze miały na celu powiększe- 
nie powierzchni obsiewu, termino- 
we i w największych ilościach zao 
patrzenie rolników w nawozy sztucz 
ne i kwalifikowane nasiona siew - 
ne, rozszerzenie mechanizacji prac 
polowych i dalsze zwiększenie iloś- 
ci siewników, zaopatrzenie rolników 
w kredyty siewne i wreszcie właś - 
ciwe przygotowanie gleby pod za- 
siew. 

W Eni siewnej 1949/50 r. 
zwiększymy powierzchnię uprawy ro 


Władze Radzieckiego Komiłetu 


Obrońców Pokoju 


MOSKWA (PAP) Dnia 5 bm. 
odbyło się w Moskwie posiedze- 
nie radzieckiego komitetu obrony 
pokoju, wyłonionego na Wszech- 
związkowej Konferencji Zwolen- 
ników Pokoju. 

Na posiedzeniu dokonano wybo 
ru Prezydium Radzieckiego Ko- 
mitetu Obrony Pokoju w skład 
którego weszli m. in. pisarz Ticho 
now, członek Akademii Nauk = 


Grekow, dramaturg Kornej - 
czuk, prezydent Akademii Nauk 
Wawiłow, sekretarz generalny 
Zw. Pisarzy Radzieckich — Fa- 
diejew, sekretarz generalny Kom- 
somołu — Michajłow, Przewodu 
cząca antyfaszystowskiego FaR 
tetu kobiet radzieckich — Popo- 
wa oraz pisarz Simonow. 


Przewodniczącym Radzieckiego 
Komitetu Obrony Pokoju został 
pisarz Tichonow. 


Nowe wspaniale sukcesy 
chińskiej armii ludowej 


LONDYN (PAP). Według ostat 
nich doniesień agencji Reutera od 
działy chińskiej armii ludowej 
pod dowództwem generała Czen- 
Ji znajdują się w bezpośredniej 
bliskości portu Amoy, położonego 
na przeciwko południowej części 
Formozy. Zdaniem agencji zajęcie 
tego portu nastąpi w ciągu naj- 
bliższych 48 godzin. 

Wzdłuż linii kolejowej Hankou 
— Kanton na pograniczu prowin- 
cji Kwantung i Hunan w dalszym 
ciągu toczą się walki między woj- 
skami kuomintangowskimi a par- 


Odsłonięcie tablicy pamiątkowej 


na grobie Bolesława Babskiego 


Wczoraj minęło dziesięć lat od śmierci BOLESŁA- 
WA BABSKIEGO, zasłużonego 
i czynnego ludowca. Zginął on w Warszawie od bomby 
niemieckiej i tutaj, na Bródnie, został pochowany. 

W dziesiątą rocznicę Śmierci, 
umieszczonej na Jego grobie płyty pamiątkowej, W uro 
czystości tej wzięli udział: żona i córka oraz najbliżsi jego 


krewni i przyjaciele. 


Nad grobem przemówił poseł Cz. Wycech, podkreś 
obrazując polityczną działalność zmarłego. 


* 
ea cze -». 


lając zasługi i 


tyzantami. Regularne oddziały 
armii ludowej, śpieszące na pomoc 
powstańcom są już w pobliżu linii 
kolejowej Hankou — Kanton i w 
każdej chwili należy oczekiwać 
podjęcia ataku generalnego. 
PEKIN (PAP). Agencja Nowych 
Chin donosi, że formacje armii lu 
dowej posuwają się na południe z 
prowincji Szen-Si w kierunku pro 
wincji Sze-Huan. Oddziały ludowe 
przełamały linię obrony Kuomin- 
tangu w górach Sin-Ling i zagra- 
żają miastu Nan-Czeng położone- 
mu w pobliżu prowincji Sze-Huan. 


działacza  wiciowego 


nastąpiło odsłonięcie 


Y JESIENNE 


ślin w gospodarstwach rolnych © 
blisko 300.000 ha. Zasiewy jesien- 
ne dokonane będą na przestrzeni 
6.150.000 ha. 

Na odcinku zaopatrzenia rołni- 
ków w nasiona siewne, dokonaliś - 
my zdecydowanego przełomu już w 
roku ubiegłym, dostarczając na 
siewy jesienne 30 tys. ton nasion 
siewnych kwalifikowanych i selek- 
eyjnych. W tym roku dostawy te 
powiększymy © ponad 9 tys. ton. 
Jednocześnie ułatwiliśmy warunki 
nabycia nasion tak, aby masowo mog 
li z nich korzystać chłopi mało- i 
średniorolni, którzy mają pierw- 
szeństwo przy kupnie. Cena ziarna 
kwalifikowanego jest taka sama, jak 
cena płacona chłopom przez gmin- 
ne spółdzielnie za ziarno konsum- 
cyjne pierwszego standartu, z doli- 
czeniem niewielkiej opłaty za tran- 
sport. 

Dzięki zwiększonej produkcji na 
wozów sztucznych, dostarczamy 
chłopom przez spółdzielnie gmin- 
ne, ogółem 590 tys. ton nawozów 
i 75 tys. ton wapna nawozowe - 
go. Szczególną uwagę zwracamy 
na wapno nawozowe, którego sto- 
sowanie ze względu na dużą ilość 
gleb kwaśnych w Polsce ma o- 
gromne znaczenie. W roku 1950 

(Dokończenie na str. 2). 


CENA NUMERU 5 ZŁ 


Postęnowa młodzież Świata 


manifestuje niezłomną wolę obrony pokoju 
Z obrad Il Kongresu SFMD w Budapeszcie 


BUDAPESZT PAP. Obrady Il Swia 
towego Kongresu Młodzieży Demokra 
tycznej rozpoczęły się w środę pod prze 
wodnictwem Francuza Andre Tole. 
Pierwszym mówcą był przedstawiciel 
walczącej młodzieży Burmy Tun-Shien. 
Stwierdził on, że młodzież burmańska, 
walcząca niezłomnie © niepodległość 
kraju docenia znaczenie moralnego po- 
parcia, jakim darzy ją postępowa mło- 
dzież całego świata, zwłaszcza zaś mło- 
dzież Związku Radzieckiego i krajów 
demokracji ludowej. Lud burmański — 
podkreślił mówca — wyzwolił już oko- 
ło 60 proc. swego terytorium, chociaż 
wielkie miasta pozostają jeszcze w rę- 
ku okupantów anglosaskich i ich ma- 
rionetek. 

Z kolei wchodzi na trybunę witany 
huczną owacją delegat młodzieży Hisz 
panii republikańskiej Ignacio Galliego. 
Mówca podkreśla na wstępie, że obecna 
imponująca manifestacja młodzieży ca 
łego świata w Budapeszcie jest naj- 
lepszą odpowiedzią na obłudne ataki re- 
akcji i jej agentów przeciwko Swiato- 
wej Federacji Młodzieży Demokratycz- 
nej. Omawiając zadania Federacji, Gal 
liego stwierdza, że powinna ona dążyć 
do dalszego skupienia wszystkich sił 
młodzieży postępowej w obronie poko- 
ju. © 

W dalszym ciągu obrad przemawiali: 
sekretarz SEMD Kitty Hoockham, de- 
legaci Kuby, Maroka, Finlandii, Nor- 
wegii, przedstawicieł młodzieży ormiań- 


skiej z USA oraz delegac: Nowej elan 
dii i Ekwadoru. Wszyscy mówcy dawa- 
li wyraz niezachwianej woli zachowae 
nia jedności młodziezy i wzmożenia wy 
siłków w obronie pckoju przeciw m- 
perialistycznym  podżtrgaczom wojen: 
nym. 

Na posiedzeniu popołudniowym prze. 


wodniczący sekretariatu generalnego 


, Bachew zaproponował wybór członków 


do Rady Światowej Federacji Młlodzie- 
ży Demokratycznej. Kongres jednomyśl 
nie zaaprobował tę propozycję. Źgodnie 
z powziętą uchwałą Związek Radziecki, 
Chiny, Stany Zjednoczone i Francja po 


siadać będą w przyszłej Radzie 6 człon 


ków, kraje demokracji ludowej po 6 
cz.onków. 

Z ramienia Polski do Rady weszli: 
Wiktoria Dewitzowa — członek Rady 


Naczelnej Związku Młodzieży Polskiej 
oraz członek naczelnych władz harcer- 
stwa polskiego. Władysław MatwiL — 
Zarzadu Głównego 
ZMP, Jerzy Morawski! =e sekretarz 
ZMP, Ludomir Stasiak —- sekretarz 
ZMP, Zdzisław Wróblewski — sekre- 
tarz ZMP. 

Na zakończenie przemawiali przedsta 
wiciel Egiptu Mahammed Su.eman i 
przedstawiciel Argentyny Mendez. 

W czwartek Kongres wybierze prezy 
dium oraz uchwali zgłoszone rezolucije 
Na: zakończenie Kongresa 
na placu 


przewodniczący 


i manifest. 
odbędzie się manıfestacja 
przed parlamentem. 


Przedstawiciele mocarstw zachodnich 


uniemożliwiają porozumienie w sprawie traktatu pokojowego z Austrią 


MOSKWA, (PAP). — Agencja TASS donosi, 
lipca i sierpnia br, zastępcy ministrów 


że w ciągu 
spraw zagranicznych 


czterech mocarstw rozpatrywali nieuzgodnione dotąd artykuły 


traktatu pokojowego z Austrią. 


Doszli oni do porozumienia w 9 
punktach, a w tej liczbie również w 
sprawie gwarancji praw mniejszoś- 
ci słowiańskiej i chorwackiej w Au- 
strii. Projekt w tej sprawie został 
wniesiony przez delegację radziecką. 
Uzgodniono również sprawę resty - 
tucji własności Narodów Zjedno - 
czonych, sprawę włesności austriac- 
kiej na terenach krajów sojuszni - 
czych itd, Postanowiono wyłączyć 
chwilowo spod dyskusji sprawę rosz 
czeń niemieckich do Austrii, spra- 
wę kontraktów zawartych między 
Austrią a Niemcami oraz sprawę pa 
tentów przemysłowych. 


Zastępcy ministrów spraw zagra- 
nicznych nie mogli dojść do poro- 
zumienia w sprawie 9 artykułów 
projektu, 


Dlaczego projekt traktatu pokojo 
wego z Austrią i tym razem nie zo 
stał uzgodniony ? 


Porozumienie uniemożliwiło to, 
że przedstawiciele mocarstw zachod 
nich w wielu sprawach oddalili się 
od decyzji Rady Ministrów powzię- 
tej na konferencji w Paryżu. Jako 
przykład, ilustrujący tę tendencję 
przedstawicieli mocarstw zachod -| 


|' nich. służyć może sprawa przekaza- 


nia Związkowi Radzieckiemu kon. 


nia złóż naftowych w Austrii. Wia- 
domo, że na paryskiej sesji Rady Mi 
nistrów Spraw Zagranicznych, po- 
wzięto decyzję, przewidującą prze- 
kazanie Związkowi Radzieckiemu 60 
proc. wszystkich austriackich pól 
naftowych, znajdujących się we 
wschodniej części kraju z tym, że 


dotyczy to pól naftowych, które 
Związek Radziecki kontroluje w 
chwili obecnej i które należą do 


aktywów niemieckich, przyznanych 
Związkowi Radzieckiemu. 


Przedstawiciele mocarstw zachod- 
nich nie uznali również dalszych po- 
stanowień paryskiej sesji Rady Mi- 
nistrów Spraw Zagranicznych w 
sprawie przekazania Związkowi Ra 
dzieckiemu niektórych rafinerii naf 
towych oraz wystąpi z żądaniem, 
aby Austria wypłaciła pełne odszka 
dowanie dla Narodów Zjednoczo - 
nych lub ich obywateli za straty wy 
rządzone przez firmy niemieckie. Z 
argumentów przedstawicieli USA, 
Wielkiej Brytanii į Francji wyni- 
kało, że przedsiębiorstwa amerykań 
skie i angielskie w okresie wojny z 
Niemcami finansowały budowę na 
terenie nieprzyjacielskim — w Au- 
strii — licznych zakładów przemy- 
słowych, zostały wykorzystene 
przez faszystów dla celów wojen- 


dalsze 
nieuzgodnionych artykułów projek- 


chody monopolistom amerykańskim 
i angielskim | 

Obecnie przedstawiciele USA, 
Wielkiej Brytanii i Francji starają 
się dostać od Austrii, pełną kom- 
pensatę za te inwestycje, które .ch 
firmy włożyły w okresie wojny w 
niemieckie zakłady przemysłowe, ;a 
kie z kolei wypłacały część zysków 
amerykańskim i angielskim przed - 
siębiorstwom. 

Rzecz jasna, że przedstawiciel 
Związku Radzieckiego nie mógł przy 
jąć tego rodzaju propozycji Dele- 
gat radziecki niejednokrotnie pod- 
kreślał, że prace nad przygotowa= 
niem traktatu pokojowego z Austrią 
mogą zakończyć się pomyślnie jeżeli 
zastępcy przestrzegać będą posta- 
nowień Rady Ministrów Spraw Za- 
granicznych, przyjętych w Paryżu. 
Okazało się jednak, że reprezentanci 
mocarstw zachodnich wysunęli nie- 
uzasadnione wnioski, które stanowi- 
ły pogwałcenie uchwał Rady Mini- 
strów Spraw Zagranicznych Oto 
dlaczego zastępcy nie mogli zakoń- 
czyć prac nad przygotowaniem pro 
jektu traktatu pokojowego z Au- 
strią. 

W dniu 1 września przedstawi = 
ciele Wielkiej Brytanii, USA | Fran 
cji oświadczyli, że nie mają pełno 
mocnictw na kontynuowanie '"rad 
i zaproponowali przerwanie konfe- 
rencji zastępców, w wyniku czego 
rozpatrywanie pozostałych. 


cesji dla wiercenia i eksploatowa - inych, przy czym przynosiły one do- | tu zostało przerwane. 


A obrad kongresu w Meksyku 


staja do walki o widiy pokój na świecie 


MEKSYK PAP. Jak już donosiliśmy, 5 bm. nastąpiło otwarcie 


Kongresu 


Pokoju, na którym reprezentowane są ws.ystkie narody kontynentu amerykań 


skiego. 


przypuszczalnie 5 
plenarnej pracuje 10 


Kongres potrwa 
dni. Obok sesji 
komisji. 

W Kongresie uczestniczy ponad 1.000 
delegatów.  Wielotysięczne rzesze pu- 
bliczności gorące witały napływające 
delegacje poszczególnych krajów. 

Największa fezebnie jest delegacja 
Meksyku, licząca 600 osób, we więk- 
aszości robotników i chłopów. Drugą 
z kolei co do Kczebności jest delegacja 
USA, składająca się z około 200 osó6b— 
trzecią zaś delegacja kanadyjska. Na- 
stępnie idą reprezentacje Argentyny i 
Brazylii. 

Na Kongres przybyli z ramienia sta- 
łego komitetu Światowego Kongresu 
Obrony Pokoju w Paryżu: deputowany 
Francuskiego Zgromadzenia Narodowe- 
go wybitny pisarz Roger Garaudy i po- 
eta Paul Eluard, oraz znany polityk 
kubański Marinello. Witali oni delega- 
tów Ogólno - Amerykańskiego Kongresu 
w imieniu stałego Komitetu Swiatowe- 
go Kongresu Obrony Pokoju w Pary- 
żu. 

Przemówienie inauguracyjne wygło- 
sił przewodniczący Kongresu, Meksyka 


Po gościnnych występach w ZSRR 


polskie artystyczne zespoły ludowe 


powróciły do kraju 


7 bm. powróciły do kraju po 
dużych sukcesach odniesionych w 
czasie występu w stolicy Związku 
Radzieckiego w ramach imprez 
artystycznych, związanych z Wy- 
stawa Polskiego Przemysłu Lek- 
kiego w Moskwie, reprezentacyj- 
ne polskie zespoły ludowe pieśni 
i tańca. 


Przyznał się... 


Skandal wokół sprawy biskupa Hu- 
dala, który ukrywał w kolegium S. M. 
Delf Anima Otto Waechtera, figurnjące 
go na liście zbrodniarzy wojennych, — 
zatacza coraz szersze kręgi. Dziennik 
„Giornale d'Italia” donosi, że biskup 
Hudal przyznał się do tego, iż ukrywał 
nie tylko Waechtera, lecz również in- 
nych zbrodniarzy hitlerowskich. Hudal 
tłumaczy swoje postępowanie tym, że 
jest przeciwnikiem komunizmu. 

Należy przypomnieć, że Otto Waech 
ter był jednym z najbliższych współpra 
cowuików gubernatora Franka i zajmo 
wał stanowisko gabernatora tzw. „dy- 
Ssiryktu Galicja”. Na liście przestępców 
wojennych Waechter figuruje jako zbro 
dniarz, odpowiedzialny za wymordowa- 
nie półtora miliona ludzi | za wywiezie- 
nie do Niemiec przeszło 2 milionów lu- 

„Giornale d'Italia” podaje jednocześ- 
nie, że biskup Hudal wchodzi w skład 
komisji Watykanu, która powzięła u- 
chwałę w sprawie groźby ekskomuniki 
komunistów. 

„Unita” podkreśla, ze biskup Hudal, 
przyjaciel zbrodniarza Waechtera, nale- 


= KULTURA i SZTUKA = 


W ślad za Teatrem Wielkim w 
Moskwie do repertuaru Teatru Opery 
i Baletu im. Szewczenki w Kijowie 
włączono cperę Moniuszki „Halke“, któ 
ra wystawiona będzie w stolicy USRR 
pod koniec roku b. 

Jak donoszą z Rio de Janeiro, w 
tych dniach odbył się tam pożegnalny 
koncert laureata brazylijskiego konkur 
su chopinowskiego, Oriano de Ameida, 
który wyjeżdża do Warszawy. Koncert 
spotkał się z entuzjastycznym przyję- 
ciem publiczności i wysoką oceną prasy 
brazylijskiej. 

7 bm. opuściła Warszawę, udając 
się na XXI Kongres PEN-Clubu w We 
necji, delegacja PEN-Clubu Polskiego 
w osobach, Jana Parandowskiego, Jaro 
sława Iwaszkiewicza, Tadeusza Brezy, 
Leona Kruczkowskiego, Michała Rusin 
ka, Aleksandra Wata i Adama Waży- 
ka. Kongres PEN-Clubu w Wenecji roz 
pocznie się 10 bm. i trwać będzie do 14 
bm. Wezmą w nin: udział delegacje 5!) 
państw. 


EWĘ U COO ROC OÓÓ 
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'sztandarówymi oraz licznie zgro- 


nin Enrique Gonzales Martinez. Stwier- 
dził on, że Ogólno - Amerykański Kon 
gres Pokoju reprezentuje prawdziwie 
demokratyczne siły kontynentu amery- 
kańskiego, jednoczące się do walki z 
pragnącymi nowych podbojów, nowych 
rynków zbytu, nowych zysków — impe- 
rialistami Stanów Zjednoczonych. 

Po odczytaniu orędzia b. prezydenta 
Meksyku Cardenasa przemawiał prze- 
wodniczący Konferencji Pracy Amery- 
ki Łacińskiej Lombardo Toledano, któ- 
ry podkreślił, że obecna walka o trwa- 
ły pokój jest kontynuacją walki, którą 
ludy świata toczyły przeciwko faszyz- 
mowi na polach bitew. Zdobędziemy po 
kój — powiedział Toledano — jeśli bę- 
dzzemy walczyć o pokój. Prowokatorom 
wojennym odpowiedzić musimy zwartoś 
cią i jednością sił pokoju. 

Lombardo Toledano w dalszym ciągu 
swego przemówienia podkreślił koniecz- 
ność utworzenia Ogólno - Amerykańskie 
go Komitetu w Obronie Pokoju, repre- 
zentującego wszystkie kraje kontynen- 
tu amerykańskiego i opracowania kon- 
kretnego programu czynnej walki o po- 
kój. 


Na dworcu gdańskim artystów 
wiejskich witali: wiceminister kul 
tury i sztuki Wł. Sokorski, dyrek- 
tor Biura Współpracy z Zagranicą 
przy Ministerstwie Kultury i Sztu 
ki — J. Starzyński, dyr. „„Artosu' 
Siekierko, przedstawiciele 
TPPR, delegacje „SP' z pocztami 


madzona publiczność. 


ży do tych, którzy grożą komunistom 
ekskomuniką. „Korzystamy z okazji — 
pisze „Unita” —- by podkreślić ścisły 
związek przyczynowy, istniejący między 
stanowiskiem biskupa Hudala, który 
wyklina komunistów, a stanowiskiem 
tego samego biskupa, który opiekuje się 
zbrodniarzem hitlerowskim”. 
„Unita” podaje, że biskup Hudal jest 
autorem obszerncj pracy, zatytułowanej 
„Założenia narodo' 'ego socjalizmu”, w 
której stara się pogodzić religię kato- 
licką z ideologią Hitlera., Hudal jest 
znany jako apostoł pangermanizma i 
zamieszcza często artykuły na ten te- 
mat w najbardziej reakcyjnych czaso- 
pismach niemieckich i austriackich. 


Toledano oświadczył, 


że kampania 


| podżegania do wojny jest wyrazem ten 


| dencji Stanów Zjednoczonych do opano 


wania całego świata, że: kampania ta 
zagraża pokojowi świata i godz: w ieto- 
tę kultury ogólno - ludzkiej. 
ta grozi 


Kampania 
również niepodległości ludów 
Ameryki Łacińskiej i na porządku dnia 
staje skoordynowana akcja wszystkich 
krajów Ameryki Łacińskiej w obronie 
trwałego pokoju, przeciwko zakusom im 
perialistów amerykańskich. 


18 
amerykańskiego 
podkreśliły, że do trwałego pokoju pro- 
wadzi nie bezczynny pacyfizm, lecz ak- 
tywna walka o pokój, połączona ze sta- 
łym demaskowaniem podżegaczy wojen- 
nych i mobilizacją mas ludowych w o- 
bronie trwałego pokoju. 


przedstawicieli 
kontynentu 


Przemówienia 
państw 


Delegat Chilie napiętnował dzialal- 
ność zaprzedanego finansjerze Stanów 
Zjednoczonych prezydenta Chile Gonza- 
leza Videli, oświadczając, że walka z je 
go reżimem, popieranym przez Stany 
Zjednoczone —— jest integralną częścią 
walki o trwały pokój. 

Delegat Porto Rico mówił o walce 
swego ludu z imperializmem ainerykań 


e 


skim. 


Następnie odczytano orędzie byłego 
prezydenta Kuby Batisty oraz szereg 
depesz powitalnych. 

M. in. odczytano depeszę od organiza 
torów Kongresu Wrocławskiego prof. 
Dembowskiego i Jerzego Borejszy oraz 
depeszę Polskiej Ligi Kobiet i ewiązku 
Pisarzy Czechosłowackich itd. 


Z PRASY: 


Minister Bevin i Cripps goluwi na daleko idące ustiępsiwu wobkęg 
żądań USA przybyli do Waszyngtonu. 


SYNOWIE CA ALBIONU 


Rozpoczęcie konferencji walutowej 


w Woarznałenić: 


WASZYNGTON, (PAP) — W śro 
de rozpoczęły się w Waszyngtonie 
obrady tzw. konferencji walutowej 
z udziałem przedstawicieli: Wielkiej 
Brytanii, Stanów Zjednoczonych i 
Kanady. Wielką Brytanię reprezen- 
tuje Bevin i Cripps — Stany Zjed- 
noczone, minister skarbu, Snyder, 
Kanadę minister finansów—Abbott.! 

Zamieszkali w Nowym Jorku Ir- 
landczycy, urządzili w chwili, gdy 
statek wiozący Bevina i Crippsa za- 
winął do portu, — demonstrację an 
tybrytyjską, wznosząc m.in. okrzyki. 


„Anglicy wynoście się! Amerykanie 
powiedzieli wam to w roku 1776 — 
Irlandia mówi wam to dzisiaj". 

Po zejściu na brzeg Bevin odczy- 
tał zgromadzonym dziennikarzom 
przygotowane z góry oświadczenie, 
podkreślając, że na konferencji oma 
wiane będą nie tylko sprawy gospo- 
darcze, lecz również problemy pə- 
lityczne, interesujące uczestników 
konferencji. 

Minister Cripps w odpowiedzi na 
pytanie rzucone Bevinowi podkr=ś- 
lił, iż nadal przeciwstawiać się bę- 
dzie wszelkim wnioskom w sprawie 
dewaluacji funta szterlinga. 


Drugi dzień procesu w Łodzi 
przeciw księżom — konfidentom Gestapo 


Kontynuując swe zeznania przed Są dem Apelacyjnym w Łodzi, osk. ks. Ho: 


szycki przyznał w drugim dniu rozprawy, że pod wpływem współoskatżonego 
ks. Gradolewskiego dopuścił się w czasie okupacji wielu czynów sprzecznych 


z etyką chrześcijańską. Ks. Hoszycki ponownie oświadczył, 


że ks. Gradolew- 


ski namawiał go do odwołania zeznań i wyśmiewał jego przyznanie się do po- 
pełnianych przestępstw, których — rzekomo nikt nie potrafi udowodnić wobec 
zaginięcia odpowiednich akt niemieckiej policji politycznej. 


Ks. Hoszycki tłumaczy swe odstęp- 
stwo od narodowości polskiej chęcią 
„Spokojnego życia oraz spełniania czyn 
ności kapłańskich wśród katolików nie- 
mieckich'. Oskarżony podaje, że nie 
utrzymywał stosunków bliższych z księż 
mi polskimi, gdyż było to źle widziane 
przez władze okupacyjne, których był 
lojalnym poddanym. Z drugiej jednak 
strony ks. Hloszycki zeznał, że polscy 
księża Tokarek i Jaroszex spowiadali 
się u niego, a Tokarek miał doń nawet 
pełne zaufanie, powierzając do kolpor- 
tażu wydawane przez siebie antyhitle- 
rowskie gazetki. 

Ks. Hoszycki nie może wyjaśnić, dla- 
czego właśnie ci dwaj polscy księża swe 
bliskie z nim kontakty przypłacili aresz 


towaniem przez gestapo. Twierdzi o- 
błudnie, że współoskarżony ks. Grado- 
lewski „wyrwał mu przemocą” Otrzy- 
maną od ks. Tokarka gazetkę podziem- 
ną. Odnośnie motywów dla których zło 
żył przed niemieckim „sądem zezna- 
nia obciążające Polaków — oskarżony 
daje mętne i sprzeczne wyjaśnienia. 
Podając szczegóły swego pozornego 
aresztowania — ks. Hoszycki plącze się 
coraz bardziej w zeznaniach i nie znaj- 
duje odpowiedzi na szereg dalszych i- 
stotnych pytań Sądu, prokuratora, a na 
wet swego obrońcy. Nie może wyjaśnić, 
d -czego w niemieckim więzieniu otrzy 
mywał obfite paczki żywnościowe w 
czasie, kiedy władze więzienne nie po- 
zwalały nikomu na otrzemywanie za- 


W przededniu siewów jesiennych 


(Dokończenie ze str. 1). 
planujemy dostarczyć  rolnictwu 
250 tys. ton wapna, a w roku 1955 
— ok, 1 miliona ton. 

Pomoc państwa dla rolników jest 
bardzo wydatna i wiełostronna. Wy 
starczy powiedzieć, że same kredy- 
ty krótkoterminowe na zakup na- 
wozów sztucznych i ziarna siewne- 
go, na orki i wypożyczanie maszyn 
rolniczych, wynoszą w okresie jesien 
nym 1.260 mil. zł. Suma ta jest tak 
wysoka, że umożliwi wszystkim po- 
trzebującym chłopom mało- i śred- 
niorolnym zaopatrzenie się w nawo- 
zy i ziarno siewne w odpowiednim 
terminie. 

Wielką troską Ministerstwa Rol- 
nictwa i R. R. jest stały rozwój 
mechanizacji prac rolnych. Osiagnę 
liśmy na tym polu duże wyniki. W 
tej chwili gospodarstwa chłopskie 
obsługuje ok. 3.000 gminnych ośrod 
ków maszynowych i blisko 4.000 ich 
filii gromadzkich, coraz lepiej zao- 
patrywanych w maszyny i narzedzia 
rolnicze, a przede wszystkim w 
siewniki. 


Na przebieg siewów nie powin- 
no mieć żadnego wpływu póź- 
niejsze niż zwykle zakończenie 
żniw, które z kolei opóźniło nie- 
co podorywki i orki. Dlatego 
chciałbym zaapelować do chło - 
pów i robotników rolnych, aby 
przy użyciu wszystkich sił, dobrze 
uprawiali i nawozili ziemię, prze- 
prowadzili siew rzędowy dobrym 
ziarnem i w odpowiednim czasie. 
Pracę tę znakomicie ułatwi sze- 
roko stosowane 'współzawodnic - 
two pracy, które trzeba stale roz- 
wijać. 

Dla Państwowych Gospodarstw 
Rolnych ustaliliśmy obowiązujące 
terminy ukończenia siewów, które 
powinny. być również wskazówką 
dla wszystkich gospodarstw chłop - 
skich. Do 15 września siew żyta i 
pszenicy powinny ukończyć Pań- 
stwowe Gospodarstwa Rolne w woj. 
olsztyńskim i białostockim. do 20 
września siew żyta w woj. war- 
szawskim, lubelskim i rzeszow - 
skim, do 25 września siew żyta w 
pozostałych ' województwach 


ster Dąb-Kocioł, zwracając się 


siew przenicy 


warszawskim, lubelskim, 


siew pszenicy w województwach : 
poznańskim, śląskim, gdańskim i 


ka siew pszenicy w woj. 
skim i na Ziemi Lubuskiej. 


Wypowiedź swą zakończył mini - 
do 
wszystkich chłopów, robotników rol 
nych, traktorzystów, mechaników, 


składam wszyst - 
kim gorące życzenia, aby Wasza pra 


ca była jak najbardziej wydajna i 
aby przyniosła Wam zamierzony po- 
żytek. 
oraz | najpiękniejsze plony". 


Oby Wasz trud wydał 


"lokątrzenia że zćewiiaątrż: 


w województwach: | 


RADIO -TELEFON 


rzeszow - | 
skim, łódzkim, kieleckim, krakow - | 


|TELEGRAF 


skim i pomorskim, do 30 września | 


: Paryża oraz w 
szczecińskim oraz do 10 październi- || "7 zanot ] i 

i sowego z:.irucia koning. 4 bm. — jak do 
wrocław- | 
| stolicy Fr 
Wczesny siew jest gwarancją i wa |Szło 100 osób. 
runkiem dobrego plonu, toteż wszys ' 
cy rolnicy powinni starać się siewy | 
ozimin zakończyć w pierwszej poło - ; 


wie października. 


jak | 


';Nie “wie” też 
dliczego przed ńiemieckim „SĄdem' sta 
ną} w przeciwieństwie do wspólwiężź: 
nów — w swym własnym  ubranin 2 
nie zakuty w kajdany. Tego rodzaju 
„uprzejmości” ze strony niemieckiej po- 
licji politycznej oskarżony tłumaczy 
„złożonym przez siebie solennym przy: 
rzeczeniem, że nie ucieknie“. Dzięki te 
mu „zapewnieniu” również, któremu 
władze niemieckie daty wiarę z dziw- 
ną skwapliwością, ks. Hoszycki prze- 
wieziony byl na swą sprawę w zwyk- 
łym przedziale kolejowym i bez unin- 
durowanej eskorty. 

Ks. Hoszycki przyznaje, że na zlece- 
nie ks. Gradolewskiego, „sondował na- 
stroje“ wśród wiernych., Szczegółowo 
mówi o klasztorze Sióstr „Miłości Bo- 
żej” w którym był kapelanem, wyjaś: 
n'ając, że na dwadzieścia sióstr, dwa- 
naście podpisało niemiecką listę naro- 
dowościową i zorganizowało kantvynę 
«ia niemieckich żandarmów, wysied!a- 
j.zych ludność polską z miejscowego te 
renu. 

Sąd odrzucił wniosek obrony o powo- 
lanie dodatkowych świadków — volks- 
deutschów znanych z działania na szko 
de Polaków. 

Rozprawa trwa. 


Ostztnio w różnych dzielnicach 
niektórych miastach 
zanotowano liczne wypadki ma 


niosły dzienniki — w jednej z dzielnie 
ancji zatruło się koniną prze- 
6 bm. w 17 i 18 dzielnicy 
Paryża zanotowano 25 wypadków za: 
trucia koniną, w tym kilka  Śmiertel- 
nych. 


Jaskrawym świadectwem  sukce- 


|sów rolników radzieckich w dziedzinie 
s hodowli 
g osiągnięte w br. 


roślin cytrusowych są wyniki 
przez rolników Gruzji. 
ubiegły rolnicy gruzińscy dostar- 
miastom i ośrodkom przemyslo- 


Rok 
czyli 


jwym ZSRR 695 milionów owoców cy- 
ZERA ] trusowych. 
WÓLNS I rolnych Prat kierowni - } dosz:onale zapowiadających się zbiorów, 
ków i dyrektorów państwowych go- Ę 
spodarstw rolnych: 

„Z okazji rozpoczynających się sie f 


wów jesiennych, 


W roku bieżącym, wohec 


jzobowiązali się oni dostarczyć jeden mi- 
iliard owoców cytrusowych. 


R Według ostatnich danych, podczas 


jnapadu bojówkarzy faszystowskich na 


słuchaczy, wracających z koncertu Pa- 
ula Robcsona w Peckskill, zostało ran 
nych 150 osób. Prasa postępowa stwier- 
iza, że policia amerykaiska nie tylko 
nie przeszkadzała faszystom, lecz prze- 
ciwnie, uniemożliwiała obronę ieh ofia- 
rom. 


Jak już wiadomo z prasy i z radia, papież Pius XII w 10-tą 
rocznicę napadu hitlerowskich Niemiec na Polskę, wystosował 
specjalny list do biskupów polskich. Wiadomo również, że 
ten papieski list został opublikowany w urzędowym katolic- 
kim organie Watykanu „Osservatore Romano“ oraz jednocześ- 
nie rozgłoszony przez protestanckie, a więc w pojęciu kościo- 
ła katolickiego — heretyckie radia Ameryki i Anglii. Tymi 
też drogami, a nie od milczących w tym wypadku biskupów 
polskich, dowiedzieliśmy się, co Watykan ma nam do powie- 
dzenia w tak doniosłym dla nas momencie. 


Papież Pius XII, jak powszech ty, jak to się „Osi Waszynś - 
nie wiadomo, osobisty i politycz ton — Londyn — Watykan“ co 
ny przyjaciel niemieckich kar -=|raz częściej zdarza, nie powie- 
dynałów, szowinistów: Bertra -| dział prawdy. Więcej i gorzej, 
ma, Faulhabera, Innitzera oraz | bo jeżeli chodzi o okres minio- 


amerykańskiego kardynała 
Speelmana, przysięgłego wro- 
$a postępu, a czciciela dolaro - 
wej zachłanności — powiedział 
1 września rb, rzeczywiście du 
żo, bardzo dużo. Ale, nieste- 


ny, usłyszeliśmy papieskie „po - 
prawki historyczne"; a co się 
tyczy czasów obecnych, zdu- 


mieć i zasmucić nas musiało 
fantastyczne posługiwanie się 
nieprawdą. 


„Defensor pacis”-, obrońca pokoju” 


Papież pisze: „Podejmowaliś-| roku, wręczył Mościckiemu „0- 


my (papież mówi o sobie w licz 
bie mnogiej, podobnie jak świec 
cy monarchowie) osobiste wy - 
siłki za pośrednictwem swych 
przedstawicieli w rozmaitych 
stolicach dla uniknięcia wojny“. 


Czytelnik powinien by wy- 
snuć wniosek, iż Watykan gro- 
mił Hitlera, jako tego, który 
parł do wojny i w końcu wojnę 
rozpalił. 

Prawda historyczna wygląda 
tak: Już po Monachium i po 
rczbiorze Czechosłowacji, pa- 
pieski nuncjusz monsignore Cor 
tesi w dniu 13 czerwca 1939 


rędzie papieża", który od Pol- 
ski domagał się : 


1. Zaprzestania 


„Irzecią Rzeszę“; 


2. Oddania hitlerowcom ob- 
szaru Wolnego Miasta 


i linii kolejowej przez pol 
skie Pomorze; 


3. Zaś po wykonaniu powyż 
szych zaleceń, rozpoczę - 
cia pertraktacji z Hitle - 


Tem. 


Czyli inaczej mówiąc — an- 
śielski Chamberlain, drogą po 
przez Monachium, zmusił Cze- 
chosłowację najpierw „do za- 
przestania ataków na hitlerow- 
ską Rzeszę”, następnie do od- 
dania Kraju Sudeckiego; wresz 
cie „do rozpoczęcia pertrakta- 
cji z Hitlerem“, co, jak wiado- 
mo, w błyskawicznym tempie 
spowodowało oddanie reszty 
Czechosłowacji na żer hitleryz 
mu. 


Tę samą „monachijską drogę" 
prowadzącą do ulegiości wo- 
bec Hitlera, zalecał papież na- 
rodowi polskiemu, Oto „dełen- 


prasowych | sor pacis“ — „obrońca poko- 
ataków na hitlerowską | ju“, który ma się czym Cud 


lić... 


„„Łeclesia in periculo” 
„Kościół w niebezpieczeństwie” 


Gdzie kościół znalazł się w | 


niebezpieczeństwie? W  hitle- 
rowskich środowiskach? Wśród 
protestantów, baptystów, kwa- 
krów, anglikanów, barbikanów, 
świadków Jehowy, i tysiąca in 


Gniazdowy sposób 


sadzenia lasów 


Nowe metody akademika Łysienki 


W ramach szeroko zakrojonej ak! kultury rolne zasiane między gniaz 


cji zakładania leśnych pasów ochron: 


Gami drzew, zabezpieczają efektyw- 


nych na stepowych obszarach Związ | nie młode pędy od chwastów i wia- 


ku Radzieckiego, podjęte zostały o- 
statnio intensywne badania nauko- 
we nad nową metodą sadzenia la- 
sów, opartą na zdobyczach przodu- 
jącej nauki miczurinowskiej. 
Nowa metoda sztucznego sadzenia 
lasów w tak zw. sposób gniazdo- 
wy, zaproponowana została przez 
prezesa Akademii Nauk Rolni- 
czych Trofima Łysienkę. Praktyka 
całkowicie potwierdziła teoretycz - 
ne założenia miczurinowskie, gło- 
szące, że w przyrodzie istnieje wal 
ka między różnymi gatunkami kul- 
tur, natomiast nie ma rywalizacji 
wśród osobników tego samego ga- 
tunku. Młode dęby i inne odmiany 
drzew zasiane sposobem gniazdo - 
wym, nie tylko nie hamują wza- 
jemnie swego rozwoju, lecz odwrot 


nie wspierają się i wspomagają, zaś |i chwastów. 


Uroczystości dożynkowe 


trów stepowych oraz innych szkod 
ników. 

Gniazdowy sposób sadzenia lasów 
jest nowym wielkim csiagnieciem 
nauki miczurinowskiej. Świadczą 
o tym wyniki, uzyskane już dotych 
czas na stacjach doświadczalnych i 
na polach kołchozowych. Tak więc 
w 18 państwowych stacjach selek- 
cyjnych, dęby zasadzone sposobem 
gniazdowym na powierzchni 500 ha, 
kiełkowały w 84 proc. Od chwili 
zasadzenia, tj. od 30 kwietnia do 
końca sierpnia górne pędy dębów 
osiągnęły wysokość 20 cm, nato- 
miast korzenie zagłębiły się do 46 
cm. Proso i kukurydza zasadzona 
między gniazdami dębów oraz rzęda 


nych sekt religijnych w Amery- 
ce i Anglii ? 


Otóż — nie. Watykan, sprzy 
mierzony z wczorajszymi hitle 
rowcami i raz po raz do nich 
po niemiecku i po ojcowsku 
przemawiający, usiłuje szerzyć 
wersję, iż kościół katolicki za 
órożony został przez polskich 
katolików! Można i tak, wiele 
już rzeczy uszy nasze słysza- 
ły i oczy widziały, ale czy kto 
świadomy i uczciwie myślący 
uwierzy w to wszystko ? 


w niebezpieczeń - 
stwie... A więc również w 
sensie materialnym, to znaczy 
— budynki kościelne, świąty - 
nie, są u nas zagrożone. Gdzie? 
tóre? W jakiej miejscowości? 
Papież tego nie mówi, a tylko 
rzuca ogólną wersję, której ce- 
lem jest wmówienie łatwowier- 
nym i nieświadomym, iż w Pol- 
sce „prześladuje się religię". 


„„Kaościóż 


„Kościoły zagrożone... Mo- 
że Watykanowi chodzi o wspa 
niałą Katedrę św. Jana w War 
szawie, zburzoną doszczętnie 
przez dzisiejszych „ukochanych 
braci” papieża — w sierpniu 
1944 roku? A może o zrujno- 
wany do łundamentów przez 


mi drzew, zapewniły młodym pędom | tych samych „ukochanych bra 


cień i zabezpieczyły je od wiatrów 


w całym kraju 


uroczystościach dożynkowych w 

woj. rzeszowskim wzięło udział 
przeszło 200.000 osób. Na wieś przyby- 
ły delegacje robotników większych za- 
kładów pracy, w tym ponad 50 ekip 
łączności miasta ze wsią oraz liczni 
przodownicy pracy. Do wielu odległych 
gmin wyjechali przedstawiciele woje- 
wódzkich władz ZSCh, partii politycz. 
nych i związków zawodcwych. W defi- 
ladach dożynkowych brały udział zorga 
nizowane delegacje PGR, zespoły mło- 
dzieżowe ZMP i ludowe zespoły spor- 
towe LZS, banderie konne, oraz koła go 
spodyń wiejskich. W czasie uroczystości 
wręczono przodownikom pracy wieńce 
dożynkowe. Podczas dożynek odbyły się 
zawody sportowe między drużynami 
wiejskimi i robotniczymi 
miast. W części artystycznej wystąpiły 
zespoły ludowe, dając pokaz bogatych 


zespołami z 


regionalnych. Szczególnie wesołe uroczy 
stości dozynkowe odbyły się w Grabow- 
nicy, pow. brzozowski oraz w Boguchwa 
le i Czudcu, pow. rzeszowski. 


* 
$x 


Uroczystości dożynokowe były na Slą 
sku radosnym świętem chłopów i ro- 
botników, zacieśniających więzy brater- 
skiego sojuszu. Na wieś śląską przyje- 
chało stokiłlkadziesiąt zespołów robotni 
czych z pieśniami, tańcami i muzyką. 


W gminie Błotnica na dożynki, które 
zgromadziło około 2 tys. chłopów przy- 
były zespoły robotnicze s kopalni „Pol- 
ska”, „Bobrek” i „Bytom W czasie 


ci“ kościół św. Floriana na Pra 


,' dze? Albo kościoły: św. Alek- 


W 4 gminach powiatu gródkowskiego 


zgromadziło się ok. 6 tys. chłopów oraz | 


przybyłe na dożynki delegacje robotni- 
cze. W gminie Kopice w uroczystościach 
udział wzięły ponadto robotnicze zespo- 
ły artystyczne 4 majątków PGR oraz 


pi gminy Kopice ofiarowali 12 pięknych | 


wieńców  dożynkowych  przodownikom 
pracy na roli i w przemyśle. 


W Tarnawie Grodkowskiej bawiła na 
dożynkach ekipa robotnicza z huty 
„Kościuszko. Rolnicy tej gminy i koła 
gospodyń wiejskich przygotowały dla 
niej 14 pięknych wieńców. We wszyst- 
kich 4 gminach powiatu gródkowskiego 
odbyły się w tym dniu międzyzespoło- 
we mecze piłki nożnej o nagrodę w po- 
staci całkowitego sprzętu sportowego, 
ofiarowanego przez Związek Samopomo 
cy Chłopskiej. 


Masowy udział w dożynkach tegorocz 
nych udział wzięli mieszkańcy 4 gmin 
powiatu kozielskiego. Największą cz- 


uroczystości górnicy wręczyli chłopom z| bę uczestników, bo ponad 4 tys. osób, 


Błotnicy piękną biblioteczkę. 


zgromadziła uroczystość w gminie Goś 


sandra na Placu Trzech Krzy- 
ży, Świętego Krzyża na Kra- 
Gdańska oraz autostrady |kowskim Przedmieściu, Panny 


Marii na Nowym Mieście, Św. 
Stanisława na Woli, Św. Anny 
obok Trasy WZ ? 
Widocznie, Przy czym taka 
„drobnostka“, jak bijące w o- 
czy fakty — szybkiej odbudo- 
wy i zabezpieczania wszyst- 
kich tych, i tysiąca innych koś 


ciołów w całej Polsce, dla pa-| łującym 


| 


cjonalistów i odwetowców nie- 
mieckich, nie posiadają żadne- 
go znaczenia, Watykan chce, 
żeby w Polsce kościoły były 
burzone i czyni to w swoich. 
listach. 

Istotnie — „ecclesia in peri 
culo”, ale tego niebezpieczeń -= 
stwa należy szukać właśnie w 
polityce Watykanu. sprzymie- 


'rzonego z imperializmem, usi- 


ponownie podpalić 


pieża Piusa XII, przyjaciela naí świat. 


„Non possumus” — ,„Nie możemy 


Kiedy po rozbiorach, rozry- 
wających Polskę na kawałki, 
zwrócono się do Watykanu 
wezwaniem o pomoc moralną, 
padła z ust papieskich odpo - 
wiedź: „Non possumus“ 
„nie możemy... . 

Wtedy Słowacki wykrzyknął 
na cały świat: „Polsko, Twa 
zguba w Rzymie!“ A Mickie- 
wicz w okresie Wiosny Lu- 
dów, rzucił papieżowi słowa : 
„Duch Boży mieści się w blu - 
zach paryskiego ludu!“. 

ziś papież z wysokości Wa- 
tykanu na cały świat ogłasza. 
iż „nauka religii w polskich 
szkołach została zakazana”, iż 
„prawie wszystkie stowarzysze 
nia katolickie zostały zamknię- 
te', iż „działalność instytucji, 
znajdujących się pod opieką za 
konnic i kapłanów, została 
wstrzymana“. 

A my pytamy — o co w tym 
wszystkim chodzi! Gdzie tu 
prawda? 

Nauka religii we wszystkich 
państwowych podstawowych i 
średnich szkołach istnieje dla 
wszystkich, którzy wyrażają ży 
czenie uczenia się tego przed - 
miotu. Ale więcej: Istnieje w 
Lublinie „Katolicki Uniwersy- 
tet Lubelski“ 


z| pod kierunkiem zakonów i kon 


nim zarządem biskupim; szkół 
średnich ogólnokształcących 


śreśacji religijnych jest 40, a 
w nich uczy się 12 tysięcy mło- 
dzieży. Przedszkoli pod nadzo- 
rem zrzeszeń religijnych jest 
600 i chodzi tam 22 tysiące 
dzieci, Zakony kierują 264 Do- 
mami Dziecka, gdzie się mieści 
12.890 dzieci. 

Czyżby zatem w tych Do- 
mach Dziecka, przedszkolach i 
szkołach, kierowanych przez 
zakony i związki religijne, nie 
było nauki religii? Może, my 
o tym nie wiemy, trzeba by o 
to zapytać kurii biskupiej. 

„stowarzyszenia katolic = 
kie zostały zamknięte'? Nie 
może to dotyczyć „Caritasu“, 
„Milicji Niepokalanej , Bractw 
Różańcowych i Sodalicji, bo one 
istnieją i działają; dekorują się 
nawet watykańskim żółtym ko 
lorem. Widocznie papieżowi 
chodzi o rzeczywiście „zamiknię 
te stowarzyszenia", a więc 0 
prowadzone przez księży Gur- 
gaczy, Łososiów, Ortotowskich, 
względnie przez „katolików' Do 
obszyńskich ?... 

Więc to dlatego Watykan 
głosi dzisiejsze swoje: „non 


pod bezpośred -| possumus"? 


„Beatus qui tenet“ 


Jest takie z dawnych czasów 
powiedzenie: „beatus qui te- 
net”, czyli błogosławiony, kto 
coś trzyma... 

A trzeba wiedzieć, że „prze 
śladowany w Polsce kościół ka 
tolicki', czyli zwierzchność koś 
cielna, posiada w tejże Polsce 
z woli Rządu Polskiego na te- 
renach dawnych ogółem 
147.667,8 ha ziemi. Dokładnie 
w posiadaniu kościoła i księży 
znajduje się : 

W. woj. białostockim—1.792,8 
ha, w gdańskim — 7.356,3 ha, 
w kieleckim — 2.923,8 ha, w 
krakowskim — 21.712 ha, w lu- 
belskim — 8.147,3 ha, w łódz- 
kim — 2.239,3 ha, w pomor- 


ciecin, bawiły tu również ekipy robotni 
cze z pobliskich zakładów pracy. 

W gmienie Pawłowiczki chłopi Sen 
decznie podejmowali ekipę robotniczą 
i zespół artystyczny kopalni „Szombier 
ki”. W Cerkwi, powiatu kozielskiego, 
robotnicy tamtejszego majątku PGR 
mieli powód do prawdziwej dumy, wy- 
konali oni podczas kampanii żniwnej 
125 proc. planu. 


Przybyłe na uroczystość grupy robot- 
nicze kopalni „Bobrek” i „„Koksoche- 
mia' gorąco oklaskiwał sprawozdanie 
wójta o osiągnięciach chłopów w akcji 
hodowlanej i wydajności pracy na roli. 


Okazale wypadły również uroczystoś- 
ci dożynkowe w gminie QOleśno i Go- 
rzów, powiatu oleskiego, gromadzące na 
wielkich placach sportowych ponad 10 
tys. chłopów z okolicznych gromad. W 
gminie Wisła, pow. cieszyńskiego w do 
żynkach udział wzięło ponad 2 tys. mie 
szkańców pobliskich osiedli górskich. 
W barwnym korowodzie dożynkowym 
wyróżniła się 70-osobowa grupa górali 
w pięknych strojach regionafinych. Ze- 


skim — 27.178,9 ha,w poznań- 


skim — 42.221,5 ha, w rzeszow 
skim — 24.815,8 ha, w śląsko - 
dąbrowskim — 4.992 ha, w war 
szawskim — 4.288,1 ha. 
Ostatnio znów Pius XII wy- 
głosił niemieckie kazanie do 
„kongresu katolików“ niemiec- 
kich, obraduijących w Bochum, 
w Zachcdnich Niemczech, I 
znów, jak zwykle, przesłał wczo 
rajszym hitlerowcom, a dzisiej- 
szym nacjonalistom i odwetow- 
com „swe uczucia  oicowskiej 
życzliwości i swą Świadcmość 
świętego obowiązku wobec dro 
gich synów i córek Niemiec". 
Tak oto mówi Watykan o 
Polakach i do Polaków, a tak 
do Niemców i o Niemcach. 
MICHAŁ ULEWICZ 


spół ten wystąpił w czasie dożynek z 
tańcem i muzyką. 
kk 

Uroczystości eono NE na Lubelsz. 
czyźnie odbyły się w 116 miejscowoś: 
ciach. Liczba uczestników sięgała oko 
ło 200 tys. osób, w tym ponad 60 tys. 
stanowiły kobiety. 

W czasie dożynek wystąpiło około 200 
zespołów artystycznych i sportowych, 
w tym około 50 zespołów robotniczej 
młodzieży miejskiej. Największą frek- 
wencją cieszył się pochód dożynkowy w 
Michałowie w powiecie zamojskim, 
gdzie zgromadziło się ponad 10 tysięcy 
osób. 

Uroczystość poprzedziła defilada u 
czestników, w czasie której barwny ko- 
rowód młodzieży w strojach  regional- 
nych wykonał pieśni ludowe. 

Do bardzo charakterystycznych nale: 
żały dożynki w gminie Radozyn, gdzie 
grupa młodzieży wypuściła gołębie, ja- 
ko symbol pokoju, śpiewając przy tym 
pieśni własnej kompozycji. 


Nr 245 „DZIENNIK LUDOWY“ Str. 3 


Gmina Miosina wzorem 


dla innych gmin w wojewódziwie 


Gospodarka administracyjna w gminie Mosina jest już drugi| racji. Rolnicy ze wsi Borkowice H. Cegielski odbyła się w obecno- 


rok prowadzona racjonalnie i pla nowo. Czołowym 
niem są prace melioracyjne oraz umocnienie i polepszenie dróg. 
Plan prac gminnych przewiduje: 
żej położonych gromad, a także 
25 km mają tylko 8 km twardej nawierzchni. 


l powodu wielkich trudności {i 
nansowych nie można było 
przeprowadzić tych prac syste- 
mem najemnym, a początkowo 
także i systemem szarwarkowym. 
Dopiero w ostatnich miesiącach 
ludność tamtejsza zrozumiała po- 
trzebę przeprowadzenia meliora- 
cji i poprawy dróg i wzięła się do 
roboty. 

WODA NISZCZYŁA URODZAJE 


Już w pierwszym półroczu br. 
uregulowano kanał w Krosinku, 
długi na 850 metrów. Równocześ- 
nie poszerzono go, a brzegi jego 


umocniono darniną i faszyną. Dal; 


sza regulacja tego kanału na prze 
strzeni 4 km jest zaplanowana na 
następne trzy lata. Jej przeprowa 
dzenie jest bardzo ważne dla wsi: 


(Ch) Coraz więcej 
zuje się z rządem i narodem w 
sprawie uchwały watykańskiej, 
dokumentując swoje stanowisko 
publicznymi wypowiedziami. 

B. więzień polityczny obozów 
koncentracyjnych w Dachau, Mat 
hausen i Gussen, proboszcz para- 
fii Żabno w pow. śremskim — 
ksiądz Florian Dereziński, który 
po. oswobodzeniu  kontynuowai 
studia teologiczne w Paryżu, 
udzielił następującej wypowiedzi 
na temat swojego powrotu do kra 
ju: 

„Do powrotu skłoniło mnie po- 
czucie obowiązku jako Polaka i 
ksiedza katolickiego. Uważałem, że 
moje miejsce jest w wolnej Ojczyż 
nie, a szczególnie w Wielkopolsce, 
tak zniszczonej przez okupanta. 
Toteż mimo posiadania paszportu 
na wyjazd do Ameryki, zdecydo- 
wałem się na powrót do kraju — 
i dobrze zrobiłem. 

Tu trzeba budować Polskę od 
samego początku. Nie wierzyłem 
w bajki, które nam opowiadano 
w Paryżu o stosunkach w kraju“. 

Na temat groźby watykańskiej 
oraz dekretu rządu o ochronie 
wolności sumienia i swobody wy 
znań ksiądz Dereziński powie- 
dział: 


Migawki zielonogórskie 


(M) W Zielonej Górze wyświe- 
tlano ostatnio film pt. „Cztery 
serca“. Ażeby. udostępnić młodzie 
ży zobaczenie dobrego filmu kie- 
rownictwo miejscowego kina — 
„Nysa“ zaprosiło na ten film dzie 
ci szkół powszechnych. 

Z zaproszenia skorzystało około 


Sportowcy pomagają 
sobie nawzajem 


W ślad za poznańską „Wartą“, 
która — w myśl akcji „Sportow 
cy miast — wsi polskiej“ — za- 
opiekowała się Ludowym Zespo- 
łem Sportowym — Kramsko No- 
we, poszedł „Kolejarz“ (Poznań), 
przyjmując protektorat nad LZS 
Kaszczor (pow. wolsztyński). 

W niedzielę, 11 bm., poznańscy 
kolejarze udadzą się z zawodnika 
mi wszystkich sekcji specjalnym 
pociągiemi do Kaszczora, aby na 
miejscu rozegrać kilka imprez 
propagandowych. 


Str. 4 „WIELKOPOLSKI" 


Głos księdza - patrioty 
w sprawie uchwały watykańskiej 


wiełkopol- | 
skich księży demokratów solidary' tolików ekskomunikę uważam za 


jej zagadnie-| mogii dzięki odwodnieniu wcześ- 


niej uprawić pola i obsiać je, 
osuszenie pól i łąk pięciu najni-; dlatego zebrali w br. znacznie 
naprawę dróg gminnych, które naj większe plony: niż w latach po- 
przednich. 


I DROGI TEŻ WYBUDOWANO 

Koniecznie, i to w jak najszyb- 
szym czasie, należy przeprowa- 
dzić regulację kanału Szymano- 
wo — Grzybno, wykonaną dotych 
czas tylko na odcinku Żabno — 
Grzybno, mającym tylko 500 m 
długości. 

Budowa dróg w gminie szła po 
czątkowo bardzo opornie, ponie- 
waż ludność nie wierzyła w swo. 
je możliwości i nie chciała rozpo 
czynać pracy. Dopiero po wybru- 
kowaniu 2 km odcinka między 
Mosiną — Krajkowem wszyscy 
zrozumieli, że jest to przeprowa 
dzane dla ich dobra i że potrafia 
to sami zrobić. Zabrali się tedy do 
pracy i w niediugim czasie wybu 
dowali jeszcze 3 km. 

onek tu pochwalić za wy- 

dajną pracę gromady: Sowi- 
niec, Sowinek i Krajkowo. 

Gmina ta jest typowym przy- 
kładem dawnego nieróbstwa, a 
obecnego zrozumienia i naprawdę 
gorliwej pracy. Takich gmin jest 
w naszym województwie duża. 
Są jeszcze jednak gminy, które 
nic nie robią, i tym właśnie chce 
my dać gminę Mosiny za przy- 
kład. 


Nowinki, Krosno,  Grakowice, 
Pecna i Krosinko. Wsie te mają 
podmokłe grunta, na których sta 
ła ciągle woda i niszczyła urodza 
je. Niszczyła ona także łąki i past 
wiska. Wskutek tego gospodarze 
tamtejsi byli biedni i stale musie 
li dokupywać tak żywność jak i 
paszę. 

RZED wojną kilkakrotnie za- 

czynano przeprowadzać w 
tej gminie prace melioracyjne, nie 
stety zaczynały się one i kończy- 
ły na badaniach komisji meliora 
cyjnej. Więcej nie można było 
zrobić z powodu braku pieniędzy 
i zainteresowania się tymi spra- 
wami przez wyższe władze admi- 
nistracyjne. Obecnie również są 
wielkie trudności, ale już widać 
skutek przeprowadzonych melio- 


,„„Grożącą milionom Polaków-ka- 


krzywdzącą. Odmówienie komuś. 
choćby innowiercy lub ateiście. 
na jego żądanie Sakramentów Św. 
byłoby sprzeczne z przepisami 
prawa kanonicznego i Ewangelii 

Ja w każdym razie nie mógł: 
bym odmówić ostatniej pociechy 
religijnej nikomu. 

Uważam, że wydany dekret o 
wolności sumienia przyczyni się 
do jeszcze lepszego ułożenia sto- 
sunków w tej dziedzinie. Ukaza- 
nie się go powitałem z zadowole- 
niem i uznaniem dla poczynań 
rządu Polski Ludowej“. 


RAE AZT 0 PZA PA PRZ RE "DOE 


Liga Lotnicza w woj. poznań- 
skim rozszerzyła ostatnio swoją 
działalność. Skupia ona w swych 
szeregach ponad 58 tys. członków. 
Olbrzymią większość ich stanowi 


Poznańska ekspozytura 
Leniruli Piodukiów Naftowych 
zwyciężyła we współzawodnictwie 


(ch) W ciągu ub. kwartału eks- 
pozytura okręgowej centrali pro 
duktów naftowych w Poznaniu 
zdobyła we współzawodnictwie ze 
społowym pierwsze miejsce przed 
Katowicami i Wrocławiem. 

Do osiągnięcia tak doskonałego 
wyniku przyczynili się przede 
wszystkim przodownicy: Czesław 


Florysiak, Paweł Łowiński i JÓ- 
zef Szymczak, którzy w najbliż- 
szym czasie otrzymają nagrody 
pieniężne. 

W  eksepozyturze poznańskiej 
CPN, obejmującej swym zasię- 
giem woj. poznańskie wraz Z zie- 
mią Lubuską, wprowadzono współ 
zawodnictwo z początkiem br 
Opiera się ono na dyscyplinie 
pracy, zmniejszaniu manka towa 
rowego, zbiórce olejów przepraco 
wanych, skróceniu czasu postoju 
cystern, na racjonalnym wykorzy 
staniu funduszów akcji socjalnej, 
oraz na porządkach w utrzyma- 
niu składów stacji benzynowych 
Mur 

Współzawodnictwo to jest ze- 
społowe, przy czym współzawod 
niczą międży sobą poszczególne 
ekspozytury wojewódzkie. 


3.000 dzieci , za co oczywiście są 
one bardzo wdzięczne kierownic- 
twu i proszą, aby nie zapominało 
ono o nich na przyszłość. 

Mieszkańcy Zielonej Góry skar 
żą się, że od dłuższego czasu nie 
odwiedził ich żaden teatr, ani wę 
drowny ani też z Poznania. 

To zapomnienie widocznie zo- 
stało spowodowane  przygotowa- 
niami do sezonowych występów, ja 
kie czynią zespoły teatrów poznań 
skich. 

Spragnieni kulturalnej rozryw- 
ki zielonogórscy miłośnicy sceny 
niecierpliwie wyczekują zakończe. 
nia tych przygotowań. 

W ostatnich dniach została po.| zamierza w br. budować zbiornik 
wołana w Zielonej Górze Powia-| gazu w Naramowicach. Budowa 
towa Rada Kobiet, w skład któ-| ta będzie kosztować około 100 mi 
rej weszły przedstawicielki wszy-l lionów złotych. 
stkich organizacji kobiecych, ist- Budowę tego zbiornika rozpoczę 
niejących w Zielonej Górze i w| to jeszcze podczas okupacji. Zo- 
całym zielonogórskim powiecie. stał on jednak w czasie działań 

Rada ma zadanie skoncentrowa! wojennych częściowo zniszczony 
nia wszelkiej działalności kobiet.| i trzeba było prace rozpoczynać 
W skład Rady weszło 26 delega-| od początku. Od roku buduje 
tek, reprezentujących  wszystkiej zbiornik firma Mosto-Stal z kilka 
tamtejsze zakłady pracy. krotnymi przerwami, spowodowaz 


„| przedstawicieli 


l 


(Ch) W Poznańskich Zakładach 


wszystkich pracowników i 
dyrekcji uroczy- 
stość wręczenia nagród przodow- 
nikom pracy. 

332 pracowników ze wszystkich 
fabryk i oddziałów zakładów H. 
Cegielski, którzy wyróżnili się we 
współzawodnictwie w ciągu II 
kwartału br. otrzymało książeczki 


ści 


- |Przodownicy pracy od H. Cegielskiego 


otrzymali książeczki oszczędnościowe 


oszczędnościowe PKO z wkłada- 
mi. 

Z wygłoszonych przęmówień 
wynika, że współzawodnictwo o- 
bejmuje w zakładach H., Cegiel- 
ski coraz większą liczbę pracow- 
ników. 

Mówcy podkreślili, że najwłaś- 
ciwszą nagrodą za dobre wyniki 
we współzawodnictwie sa właśnie 
książeczki oszczędnościowe. 


549 kursów kształcenia analfabetów 


odbyło się w województwie poznańskim 


Wyniki działalneści Ligi Lotniczej 


w latach powojennych 


| 


(Ch) Szkolnictwo poznańskie, 
które poniosło w okresie okupa- 
cji olbrzymie straty, zaciera stop 
niowo swoje wojenne rany. W 
podsumowaniu osiągnięć oświato 
wych w Wielkopolsce, Kurato- 
rium Poznańskiego Okręgu Szkoj 
nego zorganizowało w ub. roku 
szkolnym 549 kursów dla analfa 
betów, w których wzięło udział 
8.241 osób. 

Większa część kursów odbywa- 
ła się na wsiach. Poza tym urzą 
dzono kursy dla analfabetów dro 
gą korespondencyjną, oraz kursy 
repolonizacyjne, w których wzięło 
udział 422 osoby. 

W tym jeszcze roku zostanie 
zorganizowane 1.200 kursów dla 
analfabetów. 

W zakresie szkoły powszechnej 
odbyły się 563 kursy, obejmujące 


młodzież szkolna i fabryczna, wy 
kazująca specjalne zamiłowanie 
do spraw związanych z lotnic- 
twem. W Poznaniu jest 71 kół 
szkolnych i fabrycznych, zrzesza- 
iących ponad 20 tys. członków. W 
całym zaś województwie jest obec 
nie ok. 250 kół Ligi. 

Głównym zadaniem Ligi jest 
spopularyzowanie zagadnień lot- 
niczych wśród najszerszych 
warstw społeczeństwa, a szczegól 
nie wśród młodzieży. Zadanie to 
spełnia Liga w zupełności. 

W chwili obecnej jest w woje- 
wództwie poznańskim 20 mode- 
larni Ligi Lotniczej, w których 
młodzież, zarówno ze szkół ogól. 
nokształcących jak i zawodowych 


oraz z fabryk, zaznajamia się z bu; 


dową rozmaitego typu modeli la 
tających. Modelarnie dają duże 
możliwości nie tylko poznawania 
modeli, lecz również konstruowa- 
nia ich — tak o napędzie gumo- 
wym, jak i o silnikach spalino- 
wych oraz odrzutowych. 
Społeczeństwo Wielkopolskie 
nie szczędzi datków na Ligę Lot- 
niczą, co umożliwiło jej zakupie- 
nie pierwszego w Polsce samolo- 
tu sanitarnego. W najbliższym 
czasie ma być zorganizowana 
zbiórka na budowę Centralnego 
Ośrodka Modelarskiego w Pozna 
niu. Będzie to największa i najle- 


Gazownia miejska budnie 
zbiornik gazu w Naramowicach 


Gazownia miejska w Poznaniu| nymi opóźnieniem dostaw mate- 


riałów budowlanych. 

Przy budowie zbiornika pracu- 
je obecnie brygada robotników z 
Naramowic. 

Zbiornik będzie mieścił 100 tys. 
metrów sześciennych gazu, co 
łącznie z dwoma 
zbiornikami będzie służyć do po 
mieszczenią gazu, wyprodukowa- 
nego przez gazownię w ciągu jed | 
nej doby. | 


mniejszymi 


21.048 osób. Bardzo ożywioną dzia 
łalność przejawiały 24 społeczne 
Domy Oświatowe. W roku ub. kie 
rownictwo Domów Społeczno. 
Oświatowych zorganizowało rów- 
nież wiele imprez kulturalno- 
oświatowych. 


Z Domów Oświatowych korzy- 
stało 2.490 osób. 

Duże postępy poczyniło w Wiel 
kopolsce szkolnictwo średnie dla 
dorosłych. W woj. poznańskim 
czynne były poza tym 23 szkoły 
podstawowe dla dorosłych. 


Narodowy Instytut Postępu w 
Poznaniu zorganizował wiele kur 
sów korespondencyjnych. Poza 
tym istniało 214 zespołów czytel- 
niczo - samokształceniowych, w 
których wzięło udział 2.504 ucz- 
niów. 


| } 
piej wyposażona tego rodzaju pla 


cówka w Polsce. 

Ma być tam zainstalowana apa- 
ratura do kierowania modelami 
przy pomocy fal radiowych. Umo 
żliwi to młodzieży doskonalenie 
się w praktycznym obsługiwaniu 
lotnictwa. 

— > 
Nad Waria 


Muzeum Wielkopolskie w Po- 
znaniu zakupiło 3 akwarele ludo- 
wego artysty malarza z Podkar- 
pacia — Nikofora. Z okazji wy- 
stawy obrazów artysty w Pozna- 
niu, szereg prac Nikofora zakupi- 
ły także inne Poznańskie Instytu- 
cje Społeczne, oraz osoby prywat- 
ne. 


* 
kk 
Państw. Zakład Włók. w Tur- 
ku wykonały wspólnie z zakładem 
przem. „Pielernia' w Kaliszu 
przedterminowo 3-letni plan pro-. 
dukcji tkanin jedwabnych. Uroczy 
stość ogłoszenia wykonanego pla- 
nu odbyła się przy udziale przed- 
stawicieli Zw. Zaw. Włókniarzy, 
PZPR i władz. 


Redakcja i Administracja: Po 
znań, ul. Dąbrowskiego 77, tel 
Red. 90-40, Adın. 93-94. 


CENNIK OGŁOSZEŃ 
Ogłoszenia wymiarowe 
(za 1 mm szer. 1 szpalty): 
Taryfa za mm w tekście, za tekstem 
nekr. 
do 70 mm 75.— 50— 50— 
71 — 120 mm 100 — 60 — 60 = 
121 — 200mm 120.— 80.— 100.— 
201 — 300mm 160.— 130.— 140.— 
ponad 300mm 220.— 180.— 180.— 
Ogłoszenia „drobne“ za wyraz 
zł 30.—, Poszukiwania pracy za 
wyraz zł 20—. Za niedziele 
i święta — 50% dodatku; za układ 
tabelaryczny — 100% drożej; za 
miejsce zarezerwowane — 50% 
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| 120 zł. Wpłaczć na Konto PKO 
| Warszawa nr T-8666 
WYDAWCA: Nacz. Kom. Wyk. 


Stronnictwa Ludowego. Odpowig- 
da za pismo Kolegium Redakcyjne, 
| Drukarnia Spółdz. Wyd. „Wydawe 


nictwo Ludowe“ Warszawa, Skoli- 
mowska 5. 


B-85339 


W dniu 22 sierpnia 1949 ro- 
ku w Dzienniku Ustaw Nr 48 
pod pozycją 367 ogłoszony zo- 
stał dekret z dnia 16 sierpnia 
1949 roku o wymianie gruntów. 


Art. 1 dekretu przewiduje, że 
śrunty mogą być poddane wy- 
mianie — jeżeli wymaga tego 
wzgląd na racjonalność ustroju 
rolnego. 


Każdy, kto posiada grunty na 
obszarze poddanym wymianie 
jest uczestnikiem wymiany i o- 
trzymuje inne grunty o równej 
wartości — w zamian za grunty 
dotychczas posiadane. 


W. wypadku trudności wyni- 
kających przy wydzielaniu grun 
tów o równej wartości — przy- 
dziela się w drodze wymiany 
grunty o wartości wyższej lub 
niższej, z tym jednak, że różni- 
ca wartości nie może przekra- 
czać 5 proc, wartości gruntów 
dotychczas posiadanych. 


Na żądanie śrupy uczestni- 
ków wymiany wydziela się im 
śrunty w takim położeniu, aże- 
by możliwe było prowadzenie 
wspólnego gospodarstwa rolne- 
go przez tę grupę. Można rów- 
nież na żądanie grupy uczestni 
ków wymiany wydzielić jej 
grunty jako jedną nieruchomość 
z określeniem wielkości udzia- 
łu każdego z członków grupy 
w tej nieruchomości. Udział ten 
ustala się według szacunku po- 
równawczego gruntów podda- 
nych wymianie, Jednakże po za 
kończeniu postępowania w spra 
wie wymiany gruntów członek 
wymiany może zgłosić żądanie 
wydzielenia mu gruntów, odpo 
wiadających jego udziałowi, 


W toku wymiany gruntów — 
gospodarstwa niepełnorolne mo 
gą być jednocześnie uzupełnio- 
ne gruntami państwowymi do 
norm obszarowych, jakie stosuje 
się przy nadawaniu gruntów na 
podstawie przepisów o reformie 
rolnej bądź o osadnictwie rol- 
nym, 


W wypadku wydzielenia grun 
tu o wyższej lub niższej warto- . 


Ści od gruntu dotychczas posia- | 
danego stosuje się dopłaty, od- 


powiadające różnicy między , 


m 
a’ 
2 
. 
b 


winny być wnoszone na WEW 


nek Państwowego Funduszu 
Ziemi. Termin ten może być 
jednak przedłużony na okres, 
trzech lat, Natomiast dopłaty: 
związane z uzupełnieniem nie- 
pełnorolnych gospodarstw uisz 
czane będą w terminach ustala | 
nych dla spłaty należności za 
ziemię nadaną na zasadzie re- 
formy rolnej bądź ustawy o o- 
sadnictwie rolnym. 

Obciążenia gruntów podda- 
nych wymianie przechodzą na 
śrunty wydzielone w wyniku 
wymiany z wyjątkiem służeb- 
ności gruntowych. W przypad- 
ku wydzielenia śruntów śrupie 
uczestników wymiany obciąże- 
nia gruntów, będących w po- 
siadaniu członków tej grupy 
przed wymianą, przechodzą na 
udziały odpowiednich członków 
śrupy, z wyiątkiem służebności 
gruntowych, 

Służebności gruntowe ciążą- 
ce na gruntach poddanych wy- 
mianie znosi się z wyjątkiem 
tych, których utrzymanie uzna 
władza za niezbędne, 

Należności z tytułu dopłat 
związanych z uzupełnieniem nie 
pełnorolnych gospodarstw za- 
bezpieczone zostaną na grun- 
tach wydzielonych w wyniku 
wymiany. 

Wdrożenie postępowania w 


JAKIE ISTOTNE ZMIE 


oruntów 


sprawie wymiany gruntów na- 
stępuje: 


1) na żądanie 


przynajmniej ; 


„Czytelnik Dz. Lud. Stanisław F.”, 
bow. Koziennice. Dopiero po śmierci 
spadkodawcy można po nim dziedziczyć. 
Oczywista dziadek może za życia roz- 
dzielić swój majątek między spadkobier 
ców, ale zależne jest to tylko od jego 
dobrej woli i do przeprowadzenia takich 
działów nie można zmusić go drogą 
prawną. Wobec śmierci Waszego ojca, 
część przypadająca na niego z mająt- 
ku dziadka, przejdzie na Was i Wasze 


poiowy posiadaczy tych grun- f rodzeństwo, ale dopiero po śmierci dziad 


tów — na podstawie zarządze- § "2: 


nia powiatowej władzy admini- 
stracji ogólnej, 

2) na żądanie mniej niż poło- 
wy, lecz przynajmniej jednej 
piątej posiadaczy tych gruntów 
— na podstawie 
wojewódzkiej władzy 
stracji ogólnej, 


admini- 


„S. S. Stanislaw Sz.”, pow. Strzelec 
Kr. Jeżeli dług jest zabezpieczony na 
hipotece i chcecie go uregulować, a 
miejsce pobytu wierzyciela nie jest wia- 
dome, należy zwrócić się do sądu i opi- 
sując sprawę, prosić sąd o wyznaczenie 


Bf kuratora dla reprezentowania praw i œ 
zarządzenia howiązków wierzyciela nieznanego z 


miejsca pobytu. Następnie należy wy- 
stąpić do kuratora i zaofiarować mu go 
towość spłaty należności. Wobec te- 


3) Z urzędu re jeżeli wymianą go, że dług ten przerachowany już jest 


mają być objęte również grun- 
ty państwowe lub jeżeli zacho- 
dzi potrzeba zapewnienia racio- 


na sumę wyrażoną w walucie polskiej— 
konieczne będzie jedynie ustalenie, czy 
obciążać Was będzie obowiązek dopła- 
ity do sumy nominalnego długu. O obo- 


nalnej zabudowy osiedla — na | wiazku dopłaty orzeka sąd według za- 


podstawie zarządzenia woje- 
wódzkiej władzy administracji 
ogólnej. 


Czynności techniczne potrzeb ł 


ne do opracowania projektu wy 


sad słuszności, uwzględniając material- 
nie położenie obu stron, z tym, że do- 
płata do każdego złotego nie może prze- 
wyższać równowartości 1,75 kg żyta, ob- 
liczonej w chwili ustalenia dopłaty. Sąd 


go i partyzanckiego, którzy  ponieŚŃ 
śmierć w walce o wyzwolenie. Pierw- 
szeństwo do zasiłku służy żonie i dzie- 
ciom, a z innych osób rodzicom. Pra- 
wo do zasiłków i pomocy przyznaje wo- 
jewódzka komisja kwalifikacyjna na 
wniosek komisji kwalifikacyjnych urzę- 
dujących przy powiatowych radach na- 
rodowych. Do niej należy skierować 
wniosek o zasiłek i pomoc, załączająe 
właściwe dowody. 


W sprawie zalesienia gruntu i wy- 
dzielenia Wam w zamian innej ziemi 
zwróćcie się do referatu rolnictwa i re- 
form rolnych Waszego starostwa. 


Sprawa użytkowania ziemi po synu 
Stefanie nie nasuwa specjalnych zastrze 
zeń. 

„Marynowski”, pow. końskie. Sto- 
sownie do przepisów prawa spadkowe- 
go, jeżeli spadkodawca zostawił dzieci 
to dziedziczą one spadek w całości dzie- 
ląc się nim po równo. Jedynie małzo- 
nek pozostały przy życiu w zbiegu z 
dziećmi otrzymuje jedną czwartą część 
majątku na własność, a resztą dzieią 
się dzieci. Fakt, że jedno z dzieci jest 
psychicznie chore nie powoduje, utraty 
przez nie praw spadkowych do mająt- 
ku po ojcu. Jedynie tylko musi mieć 
ono opiekuna. Tylko w tym wypadku, 
gdy zmarły nie pozostawił dzieci i współ 
małżonka — spadek przechodzi na ro- 
dziców i rodzeństwo zmarłego. 


orzeka o obowiązku dopłaty, jeżeli wie- | 


a S : 
rzyciel w chwili powstania zobowiąza- | „M. R. Stopnica”. Stosownie do po- 


miany gruntów przeprowadza *nia i w chwili wystąpienia z wnioskiem 


się z urzędu na koszt Państwa, 
natomiast uczestnicy wymiany 
są obowiązani do świadczeń 
rzeczowych i robocizny, po- 
trzebnych do wykonania na 
miejscu prac pomiarowych, 
Wydzielenie 
nych członkowi grupy z grun- 


stępuje na jego koszt, ) 


cie z dniem ogłoszenia, 


NY 


wprowadza nowa proceduru karna 


Od dnia 1 lipca 1949 roku obowiązu- 
je nowa procedura karna, wprowadzona 
dekretem z dnia 27 kwietnia 1949 roku. 


Nowa procedura kama znosi system 
trzech instancji w sprawach karnych. 
Dotychczas sprawa karna z pierwszej 
instancji sądowej przechodziła, w wy- 
padku złożenia apelacji na wyrok, do 
sądu odwoławczego, a od wyroku sądu 
odwoławczego dopuszczalne było wnie- 
sienie kasacji do Sądu Najwyższego. Sy 
stem powyższy zmienia nowa procedu- 
ra karna. Stosownie do niej każda 
sprawa karna rozpatrywana jest przez 
sąd pierwszej instancji, a następnie od 
wyroku ' pierwszej instancji można 
wnieść skargę rewizyjną do sądu dru- 
giej instancji. Sąd drugiej instancji łą- 


wartością gruntów poddanych czy w sobie uprawnienia instancji ape- 
wymianie, a wartością gruntów Hacin i kasacyjnej i orzeka ostatecz- 


otrzymanych w wyniku wymia- | 


ny. Różnicę wartości gruntów 
ustala się według szacunku sto- 
sowanego przy nadawaniu grun 
tów na podstawie przepisów o 
reformie rolnej bądź o osadnic- 
twie rolnym. Dopłaty wynika- 
jące z różnicy wartości gruntów 
winny być uiszczane w ciągu 
roku od daty wykonania orze- 
czenia o wymianie gruntów i 
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5.15 Wiad. 5.20 Konc. dla świata pra- 
cy. 6.00 Dziennik: 6.15 Muz. 7.00 Wiado- 
mości. 7.15 Muz. 8.00 Wiad. 8.00 Muz. 
8.57 Informacje. 12.00 Wiadomosci. 12.20 
Aad. dla wsi. 12.55 „Melodie ludowe". 
13.35 Muz. obiadowa. 14.00 „Opowieść o 
Chopinie'. 14.15 Utwory skrzypcowe i 
fortepianowe. 14.50 Muz. 15.30 Skrzynka 
techniczna. 15.45 Muz. ludowa. 16.05 
„Marian Buczek“ — słuch. 16.15 Skrzyn 
ka PKO — Eksport. 16.20 Antoni Dwo- 
rzak, Kompozytor tygodnia. 17.00 Dzien 
nik. 17.15 IKonc. dla przod. pracy. 18.00 
„Pomagamy w budowie Warszawy“. 
18.15 Przegląd prasy młodzież. 18.20 
Święto narodowe Bułgarii. 19.00 Dzien- 
nik. 19.15 „Porozmawiajmy”. 19.20 Kon- 
cert rozryw. 20.00 „Z historii królów í 
papieży” — pog. 20.15 Muz. 20.30 Konc. |! 
symfoniczny. 21.00 Dziennik. 22.10 Mo- 
zaika muz. 23.00 Wiadomości. 23.100 Muz 
operowa (płyty). l 


nie. 

Od wyroków sądów grodzkich w spra 
wach karnych przysługuje stronie pra- 
wo odwołania się do sądu okręgowego 
który wydaje orzeczenie ostateczne. Od 
wyroków sądów okręgowych, wydanych 
w pierwszej instancji, służy odwołanie 
(skarga rewizyjna) do sądu apelacyjne: 
go. Ponieważ również i sądy apelacyj- 
ne sądzą w pierwszej instancji — nowa 
procedura karna ustala, że od wyroków 
sądów apelacyjnych służy odwołanie 
(skarga rewizyjna) do Sądu Najwyższe 
go. 

Nowa procedura karna wzmacnia zna 
czenie udziału czynnika ludowego w o- 
rzecznictwie Wszystkie bo- 
wiem sprawy karne, toczące się przed 
instancją w sądach okręgo- 
wych i apelacyjnych, sądzą komplety 
orzekające w składzie 1 sędzia zawodo- 


karnym. 


pierwszą 


wy i 2 ławników. 


Nowa procedura karna stoi na stra- 
ży zabezpieczenia praw jednostki w po 
stępowaniu sądowo - karnym, rozszerza 
jąc możliwości korzystania przez oskar 
żonego z pomocy prawnej i obrony z u- 
rzędu we wszystkich instancjach. Znie- 
siony został również przepis, który nie 
z:zwalał sądowi na zaliczenie skazane- 
mu okresn tymczasowego aresztowania 
pomiędzy datą wyrokn I i IT instancji; 


także zniesiony został przepis, który u- 


możliwiał, że sąd niższej instancji, d> 
której sprawa wróciła do powtórnego 
rozpoznania — mógł oskarżonego ska- 
zać na karę wyższą. Nadto nowa pro- 
cedura karna nadała prokuratorowi pra 
wo umorzenia Śledztwa, jeżeli ze wzglę- 
du na znikomą szkodliwość społeczną 
popełnionego przestępstwa uzna 
wniesienie aktu oskarżenia za niecelo- 
we. 


Na szczególną uwagę zasługuje wzmo ! 


nich, dzięki utworzeniu we wszystkich a 


cnienie aparatu sądownictwa dla nielet- 


sądach okręgowych specjalnych wydzia- 
łów powołanych tylko do rozpatrywa- 
nia spraw nieletnich. Sprawy te roz- 
poznawane są obecnie przez komplet 
składający się z 1 sędziego zawodowego, 
oraz 2 ławników, których powołuje sic 
z grona doświadczonych pedagogów. 


Jedną z ważniejszych zmian, jaką 
procedury karnej 
jest powierzenie najważniejszych i naj- 
poważniejszych spraw karnych do są- 
dzenia w pierwszej instancji sądom a- 
pelacyjnym. Są to sprawy o przestęp- 
stwa sądzone w postępowaniu doraź- 
nym, sprawy o przestępstwa i zbrodnie 
przeciwko interesom Polski Ludowej, 
zbrodnie stanu, sprawy o niektóre prze- 
stępstwa uznane za szczególnie niebez- 
pieczne w okresie odbudowy Państwa 
i inne. 


wprowadza reforma 


Biorąc pod uwagę świecki charakter 
sądów i funkcji sędziowskiej obecnie 
zamiast przysięgi religijnej świadek i 
biegły składa przed sądem przyrzecze- 
nie mówienia prawdy. 


Zniesiona została instytucja sędziów 


śledczych, natomiast prokuratorowi po-i 


wierzony został całokształt czynności 
w postępowaniu przygotowawczym, pra 


|: pracę w określonej wysokości. 


f nik czerpie swoje dochody wyłącznie z 


o , f wynagrodzenia za pracę, lub jest wy- 
gruntów należ-| 


s sanej. 
! uzyskania tego statutu. 


on | 
| zobowiązanie jego zaciągnięte w umo- 
| wie dzierżawy. 


o dopłatę czerpał swe dochody bądź z 


prowadzenia gospodarstwa mało- lub; 
średniorolnego, bądź z wynagrodzenia 
W 


każdym razie obowiązek dopłaty nie 


może być ustalony przez sąd, jeżeli dłuż 


konawcą narodowych planów gospodar- 
czych w rozumieniu dekretu z dnia 26 


tów wydzielonych wspólnie na ý kwietnia 1949 r. 


Ob. T. Zając z Kraśnika. Musicie 


j | zapoznać się ze statutem Towarzystwa 
Dekret niniejszy wszedł w żył 


Popierania Osadnictwa Pracowniczego 
w Lublinie i zorientować się, jakie u- 


| prawnienia na zasadzie statutu służą 


Waszej żonie w sytuacji przez Was opi- 
Niestety nie mamy możliwości 


Ob. Ryszard Podlasekx Urzędnicy 
państwowi płacą komorne w niepodwyz 


g szonej przedwojennej wysokości. 
i „Marysinek dla Agaty”. Jeżeli dzier- 


żawca zobowiązał się płacić wszelkie 
swiadczenia, a teraz. zobowiązania te- 
go nie chce wykonywać, macie prawo 
pozwać go do sądu o sumy należne. N:e 
mniej urzędy skarbowe nie obchodzą 
Wasze umowy z dzierżawcą i słusznie 
domaga się zapłaty od Was, jako od 
właściciela nieruchomości. Należności 
należy zapłacić, a o jej zwrot można 
pozywać dzierżawcę, w powołaniu na 


„Błażej Fr.”. Termin egzaminu, jak 
również rozmieszczenie i skład personal 
ny komisji egzaminacyjno - weryfika- 
cyjnych dla kandydatów ubiegających 
się o stopień inżyniera nie został je- 
sztze ustalony. 

Ob. E. Sliwa — Sprawiedliwość Oso- 
bie, która kwestionuje prawomocność 
tego wyroku powinniście odpowiedzieć, 
że zdaniem Waszym wyrok jest prawo- 
mocny i nie podległa zaskarżeniu, jeżeli 
zaś ona jest innego zdania niech zwró- 


aci się do sądu o wydanie w tej sprawie 


decyzji. 

„Partyzant”. Z sum uzyskanych z pod 
wyższonego Kkomornego pewne kwoty 
używane będą na remont domów. Niech 
administracja domu poczynia starania 
o przyznanie subsydium na remont da- 
chu w Waszym domu. 


„Eselowiec z Dzierżoniowa”. Sprawa. 
o której piszecie jest sporna i powodu- 
je liczne nieporozumienia. Może spróbu- 
jecie napisać do Ministerstwa Skarbu o 
wydanie w Waszej sprawie decyzji w 
drodze nadzoru. W Waszym wypadk: 
sprawa jest dość drobna, niemniej wy- 
maga wyraźnej decyzji. 

Ob. Maksymilian Pestka. Sprawa 
powinna być przedstawiona wydziałowi 
opieki we właściwym starostwie. 

Ob. Zerkowski Romuald. List skie- 
rujcie za pośrednictwem Biura Konsu- 
larnego Ministerstwa Spraw ZŻagranicz- 
nych w Warszawie. Nawet osoby, któ: 
re otrzymały listę narodowości niemiec: 
kiej III i IV grupy nie są pociąganae 
do odpowiedzialności karnej, jeżeli we 
właściwym czasie złożyły deklarację na 
wierność Państwu Polskiemu. 

Ob. Józefa Golińska. Prawo do za- 
siłków i pomocy służy osobom pozosta- 


wo stosowania aresztu tymczasowego wkłym po uczestnikach ruchu podziemne- 


toku śledztwa, oraz prowadzenia śledz- 
twa. 


Reforma procedury karnej jest po- 
waznym krokiem naprzód w kierunku 
przebudowy systemu procesu karnego i 
jest istotnym osiągnięciem na drodze 
do tworzenia nowych socjalistycznych 
form wymiaru sprawiedliwości Polski 


Ludowej 


i i a PP c 


stanowień dekretu stopień inżyniera ©- 
trzymać mogą osoby, które uzyskały 
świadectwo ukończenia średniej szkoły 
zawodowej, jeżeli wykażą się co naj- 
mniej 5-letnią praktyką zawodową, w 
tym niemniej niż trzy lata na stanowi- 
sku powierzanym zazwyczaj inżynierom, 
przedstawią zadawalniające zaświadcze- 
nia z odbytej praktyki, oraz złożą egza- 
min w zakresie swojej specjalności, wy 
kazujący umiejętność rozwiązywania za 
gadnień na poziomie wymaganym od 
absolwentów wyższych szkół  zawodo+ 
wych. 


Osoby, które nie posiadają określo- 
nych wyżej kwalifikacji i wykształce- 
nia mogą uzyskać stopień inżyniera, je- 
żeli wykażą się przynajmniej dziesięcio- 
letnią praktyką fachową i wykażą się 
świadectwami z odbytej praktyki i zło- 
żą przepisane egzaminy. Uzyskanie sto 
pnia inżyniera jest dowodem posiadania 
wykształcenia przepisanego dla I kate- 
gorii urzędników. W podaniu należy 
dokładnie opisać przebieg dotychczaso- 
wej pracy, gdyż zależnie od jej przebie- 
gu — komisja może zwolnić kandyda: 
ta od obowiązku złożenia egzaminu. Do- 
tychczas nie został ogłoszony termin 
egzaminu, ani miejsca, w których ko- 
misje  egzaminacyjno - weryfikacyjne 
będą urzędować. Niezwłocznie po usta- 
leniu tych danych podamy o nich do 
wiadomości. 


„Niewinność. Osadzenie osoby po 
dejrzanej w areszcie na czas śledztwa 
nie jest karą — lecz środkiem zapobie- 
gającym, stosowanym przez władzę pro 
wadzącą śledztwo, aby podejrzany nie 
zbiegł przed wymiarem sprawiedliwości, 
nie utrudniał czynności śledczych, nie 
namawiał świadków do składania nie- 
prawdziwych zeznań itp. Areszt tym- 
czasowy może być w każdym czasie u- 
chylony, jeżeli stosowanie jego stanie 
się zbędne. Rodzina może złożyć poda- 
nie o złagodzenie środka zapobiegawcze 
go na inny środek jak: kaucja, dozór 
milicji itp. 


KUPON nr 94 


uprawniający do otrzymania bez- 
płatnej porady prawnej w naf- 
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Planowa gospodarka gminy Blizne 
prowadzi do dobrobytu 


R5 ASZA gmina Blizne pod War) buraków cukrowych u 187 plan- 


BW szawą, składa się z 21 gro- 
mad. W 9 gromadach rolniczych 
m.cszka 475 rodzin małorolnych 
i 264 średniorclnych, a w 10 gro- 
madach ogrodniczych — 183 o- 
grodników. Jest tu także trzy o- 
siedla robotnicze, zamieszkałe 
przez ludność, zatrudnioną w fa- 
brykach i zakładach stołecznych. 
Oczywiście i w wymienionych po 
przednio gromadach mieszkają 
robotnicy i urzęanicy, pracujący 
w Warszawie. Razem w całej gmi 
nie mieszka około 20.000 ludzi. 
W naszej gminie nie ma dużo 
ziemi ornej, bo na 4.622 hektary 
wszystkiego gruntu jest jej tylko 
2.147 ha. 96 ha było w bieżącym 
roku obsiane pszenicą, 482 ha ży- 


tem, 46 ha jęczmieniem jarym i 


tylko 8 ha jęczmieniem ozimym, | 


139 ha zasiano owsem, a 143 ha 
mieszanką na paszę dla bydła i 
trzody chlewnej. Gryki zasiano 


mało, bo tylko 7 ha, jednakże na! 


okolicę podwarszawską jest to w 
zupełności wystarczające. Stosun 
kowo dużo ziemi obsiano wyką — 
aż 39 ha. Znaczy to, że w gminie 
jest dużo zwierząt domowych, 
dla których potrzebna jest pasza 
zielona. 8 ha było rzepaku zimo- 
wego i 4 ha letniego. 

| 5) SZYSTKO zboże jest już w 
ww tej chwili zebrane. Pozosta- 
ło na polu tylko: 140 hektarów 


5 W kolejnictwie, zwłaszcza w War 
sztatach Kolejowych, rozszerza się ruch 


racjonalizatorski. I tak np. w okręgu 
poznańskim w Warsztatach Kolejowych 
ostatnio wyróżnili się swoimi pomysła- 
mi robotnicy: Kazimierz Gadziński, Wa 
lenty Kotarczyk oraz grupa pracowni- 
ków 2 przodownikiem pracy — Igna- 
cym Kazimierczakiem na czele. Na wy- 
różnienie zasługuje pomysł pneumatycz 
nego zamykania okien wagonów osobo- 
wych, przedstawiony przez ob. Gadziń- 
skiego. 

W czasie przeprowadzanych ostat 
nio omłotów w woj. kieleckim uzyskano 


z 1 ha 14 — 16 q żyta, pszenicy 10 — 


16 a, owsa 12 — 16 q, jęczmienia 10 — 
15 q, rzepaku ozimego 20 q z ha. 


Joze! Morten 


tatorów, 124 ha buraków pastew 
nych, 493 ha ziemniaków i 404 ha 
upraw warzywnych u mniejszych 
plantatorów. i 

Wszyscy staramy się w naszej 
gminie prowadzić gospodarkę 
planowo. Dzięki sprawnemu dzia- 
łaniu spółdzielni gminnej „Samo- 
pomoc Chłopska“ nasi rolnicy mo 
gą dostatecznie zaopatrzyć się w 
nawozy sztuczne i w doborowe 
ziarno siewne. 


Część pól gminnych jest pod- 
mokła, lecz gmina i temu stara się 
zaradzić. Wspóinym wysiłkiem 
przeprowadza się obecnie długi na 
5 km rów odwadniający: Babice 
— Groty. Do tej pory wykonano 
już połowę prac, w dużej mierze 
sposobem szarwarkowym. Koszty 
tej roboty wyniosły dotychczas 
ponad 1.800.000 złotych. Ponieważ 
brak jest pieniędzy na przyśpie- 
szenie tych robót, więc zarząd 
gminny wystąpił z wnioskiem do 


starostwa o przydzielenie na ten 
cel kredytów -w - wysokości 
1.500.000 zł. Czy je otrzyma, nie 
wiadomo, ale przydałyby się one 
bardzo i starostwo pownino wziąć 
to pod uwagę. 


ia AMY już w naszej gminie 7 
SWE szkół podstawowych i jedno 
gimnazjum oraz liceum. Cztery la 
ta temu rozpoczęto budowę gma- 
chów szkolnych w Jelonkach i w 
Macierzynie. Są one już na wykoń 
czeniu i niedługo zacznie się w 
nich nauka. Zaczęto także sta- 
wiać budynek szkolny w Babi- 
cach, który ma być wykończony 
w 1950 roku. Zarząd gminny ma 
sporo kłopotu przy budowie, po- 
nieważ nie może dostać niektó- 
rych materiałów budowlanych 
jak: blachy, papy i cementu. 


Na budowę tych szkół w dużej 
mierze łożyło miejscowe społe- 
czeństwo, które docenia znaczenie 
nauki i rozumie, że tylko przez 
oświatę i kulturę można dojść 
do dobrobytu i szczęśliwości. 

S. F. 


Rolnicy pomorscy 


zakontraktowali 


14 tysięcy tuczników 


Według meldunków z poszcze- 
gólnych powiatów woj. pomorskie 
go nastąpiło znaczne ożywienie 
w kontraktacji tuczników na rox 
1950. W ciągu ostatniej dekady 
sierpnia rolnicy pomorscy zakon 
traktowali 11 tys. tuczników. Do 
1 września woj. pomorskie zakon 
traktowało około 14 tys. sztuk 
świń mięsno - słoninowych, co 
stanowi blisko 60 proc. planu kon 
traktacji na I kwartał 1950 r. 


Najlepiej przebiega kontrakto- 
wanie w powiatach: inowrocław- 
skim, toruńskim, świeckim, nowo 
miejskim i sępoleńskim. 

Chłopi pow. inowrocławskiego 
zakontraktowali dotychczas 1952 
szt. tuczników na 1575 zaplanowa 
nych, w pow. toruńskim zakon- 
traktowano 2.236 szt. na 2.050 za- 
planowanych. Również powiaty: 
świecki i nowomiejski wykonały 
plan z nadwyżką. 


=== m a W Z WA M A m m A 


wykonały plan trzyletni 


Zakłady Wytwórcze „Społem“ 
w Kielcach, obejmujące 27 dzia: 
łów, wykonały przedterminowo 
3-letni plan produkcyjny w dniu 2 
września. 

Na ogólnym zebraniu pracowni- 
ków wiosną br. powzięto zobowią- 
zanie wykonania planu do 15 li- 


122) 


DROGA OTWARTA 


CZĘŚĆ DRUGA: ZŁY WIATR 


— Pozamykam, Marcel — po- 
wiedziała Maryśka tak cicho, że 
na pewno jej nie usłyszał i zaraz 
ruszyła za nim ku drzwiom. Ale 


wolny młyn jej myśli znów zaczął 
pracować, ale teraz każda myśl, 
ledwo przed nią stanęła, kruszyła 
się, ginęła i zewsząd ogarniały ją 


nim do nich doszła, już wiedziała: , wątpliwości. Niczego nie była pew 


Marcel n:e do roboty poszedł. Po 
szedł do kobiety na wieś. Na pew 
no’ Aic do której? Przerzuciła w 


na. Ani tego, że Marcel poszedł 
na noc do kobiety, ani, że ma pra 
cować, a najmniej pewna była po 


stopada br., jednakże załoga o- 
fiarną pracą przyczyniła się do po 
ważnego skrócenia tego terminu. 
Uzyskane oszczędności wyniosły 
37 mil. zł — zamiast 25 mil. zł, 
przewidzianych przez władze nad 
zorcze „Społem“, 


Doskonałe ainioty znóZ 


w Państwowych Gospodarstwach Rolnych 


Państwowe Gospodarstwa Rolne woj. rzeszowskiego po zakoń- 


czeniu zbicrów zboża przystąpiły do 


które daja pokażne wyniki. 


Próbne omłoty wykazują prze- 
ciętnie z 1 ha 19,2 q pszenicy, 13,2 
q żyta, 16 q jęczmienia, 13,6 q 
owsa, 14,4 q rzepaku. 

Pokażne zbiory osiagnął w br. 
zespół PGR w Przecłiawiu, powiat 


Rohotnicy rolni 


przeprowadzania  omłotów, 


Mielec, który zebrał z 1 ha 28,9 q 
pszenicy. 

Podobną wydajność uzyskał rów 
nież majątek Albigowa, gdzie pe- 
czynione omłoty wykazały plon, 
wynoszący 28 q pszenicy z 1 ha. 


odpowiadają 


na uchwałę Watykanu 


W poszczególnych majątkach 
Państwowych Gospodarstw Rol- 
nych w całym kraju odbywają się 
zebrania, na których robotnicy 1 
pracownicy rolni, po przedyskuto 
waniu ostatniej uchwały Watyka 
nu, w odpowiedzi na groźbę papie 
ża podejmują zobowiązania, zmie 
rzające do podniesienia produkcji 
i przyśpieszenia odbudowy kraju. 


Zebrania, takie odbyły się m. 
in. w majątkach: Józefowo, Wita- 
nowice i Sława Śląska w okręgu 
legnickim. 


Robotnicy i robotnice rolne ze. 
społu Sława Śląska w odpowiedzi 
na groźbę Watykanu postanowili 
wzmóc wysiłki w pracy dla pod- 
wyższenia produkcji 4 w odbudo 
wie kraju. 


——*$ 
uiopoty Wiśniewa 


Duża wieś Wiśniew, w powiecie 
Mińsko - Mazowieckim, ma kika po 
trzeb. Ludzie okazują duże zain- 
teresowania kulturalne. Szkoła po- 
wszechna w Wiśniewie stoi na wy- 


Kobiety — robotnice rolne z|sokim poziomie, ale ogromnie od- 
majątku Józefowo po wysłuchaniu | czuwa brak sali teatralno - kinowej 
referatu o grożbie Watykanu i oji świetlicy. 


stanowisku Rządu Polskiego w 
sprawie stosunku Państwa do Ko 
ścioła, w  powziętej rezolucji 
stwierdziły: „,Solidaryzujemy się 
całkowicie ze stanowiskiem Rządu 
i postanawiamy przystąpić do 
współzawodnictwa grupy kobiecej 
we wszystkich pracach rolnych, 
gdyż przez to damy najlepszą od- 
powiedź na groźbę Watykanu. 


35 szkół rolniczych 


Salę teatralną zamieniono na sto- 
larnie, a pozatem szopa strażacka 
jest w okropnym zaniedbaniu. Rów 
nież brak szosy do Wiśniewa jest 
prawdziwą tragedią rolników. Chło 
pi chcą sami budować szosę, ka- 
mieni jest dużo. Proszą tylko © 
brukarza — fachowca i kierownic- 
two. 

Grzegorz Ciepliński 


w powiecie słupskim 


(ik) Sprawa oświaty rolniczej 
została potraktowana przez miej- 
scowe władze powiatu słupskiego 
bardzo poważnie. Z nowym ro- 
kiem szkolnym jest tu czynnych 
35 szkół rolniczych i jedna rolni- 
cza szkoła średnia. Uczniowie tych 
zakładów odbywają zajęcia prak- 
tyczne we własnych  szkolenio- 
wych ośrodkach rolnych. Wysokie 
dotacje państwowe i dobrze do- 
brany personel wykładowczy przy 


| czyniają się do tego, że poziom 


nauki jest wysoki i uczelnie roz- 
wijają się należycie. 

Zapewniony stały rozwój prze- 
mysłowo - gospodarczy, dobra ko 
munikacja wewnętrzna i zewnętrz 
na (bezpośrednie połączenia kole- 
jowe ze wszystkimi większymi 
miastami Polski) sprawiają, że 


ziemia słupska stała się jednym 
z najbardziej atrakcyjnych powia 
tów dla tych, którzy chcieliby się 
osiedlić na ziemiach zachodnich, 
znaleźć tam pracę lub zaspokoić 
swój głód ziemi. 


co ja na to zrobię. O, mój Marcel 
ku, — szeptała — jam nie taka, 
nie myśl sobie, i całą noe mogę 
czekać na ciebie, jak trzeba i bę: 
dę czekać... Będę! 

Przypomniała sobie powrót od 
stolarza i, jakby na nią nagle o- 
padł czar, niedawne marzenia wio 
nęły na jej myśli, owładnęły je. 
na powrót zaczęła nimi żyć. I te 
raz było nieważne dla niej, dokąd 
poszedł Marcel. Jeżeli tylko nie do 
kobiety, to na jego przybycie bę- 
dzie czekać z radością godzinę, 


potem nasadzili głębiej na głowę 
pilotki i skręcili w kierunku ko- 
ścioła, za którym w małym mu- 
rowanym domku, mieściła się ich 
komenda. 

Lotnisko już dawno było goto 
we i teraz prawie codziennie w 
Robowicach pojawiali się piloci. 
Niemal wszystkie większe miasta 


raz po wyzwoleniu, nie łamie i 
nie daje się żadnemu z nich namó 
wić do wódki. Nie wypił jej rów- 
nież z rąk Geni. Lecz dzisiaj nie 
ręczy za siebie. Jeżeli sen się 
sprawdzi i łóżko Geni czeka na- 
prawdę na niego... Wie jedno, że 
tym razem, zanim usłyszy jej 
szczebiot, porwie ją w ramiona i 
od drzwi poniesie przed sobą. Je- 


w Polsce były już wyzwolone i sa żeli się zacznie bronić, każdy jej 
moloty, obładowane bombami, ro ruch złamie, w swoich objęciach 
bowickiego lotniska zmierzały te-| Z&niecie, a gdyby zaczęła krzy- 


progiem, mrycząc coś do siebie 
| 
raz prosto, jak strzelił, na uFi czeć, wpije się w jej usta i wias- 


dwie, całą noc! A jeżeli do kobie| niemieckiego przemysłu. Czy: 


myślach wszystkie cziewczeta, po 
tem mężatki, na koniec wdowy 
— i nie doszła do niczego. Z nich 
wszystkich nie mogła wyć żadna, 
ani jedna z nich nie nadawała się 
do romansu, do uwodzenia żonate 
go człowieka. Chyba, żeby Jaguś. 
ka, Florkowa żona. Jest taka pięk 
na, młoda, o Marcelu zawsze wy- 
powiada się z uznaniem, a w oO- 
statnich dniach wyrażała nawet 
chęć poznania go bliżej... Tak, to 
ona. Z Florka takie ciepłe kluski, 
to i jego żona musiała sobie przy 
gadać drugiego. Przy tym Marcel] 
— to wójt, wielka władza nowych 
czasów, przez takiego można uzy: 
skać nie mało korzyści... 


dejrzenia, że to Jaguśka miała go 
ściągnąć do siebie. Owszem, jest 
piękna i młoda, podoba się wielu 
chłopom na wsi, ale przecież ma 
męża, pobrali się oboje z miłości, 
a Florek to wcale nie takie ciepłe 
kluski... To chłop mocny w sobie, 
w sam raz dla Jaguśki. 

Nie chciało się jej spać. Małe 
światełko na piecu oświetlało izbę 
żółtym, ponurym światłem, zegar, 
zawieszony wysoko na ścianie, cy 
kał chropowato i naraz posypało 
się z niego dziesięć uderzeń. Ma- 
ryśka wzdrygnęła się jak prze- 
straszona, ale się nie ruszała. 

— To niemożebne, żeby wrócił 


|nad ranem — szepnęła do siebie— 


Naraz urwały się jej myśli, po-|na pewno tylko patrzeć, jak za- 


padła w pustkę. Wtuliła się w ten | 
gdzie niedawno sie- 
dział Marcel. Po dlugiej chwili po 


sam kącik, 
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stuka do okna, bo co by tak długo 
robił w gminie? Najlepiej więc 
będzie, jeśli nie położe się spać. 
a poczekam na niego. On tego nie 
kazał, ale chyba przez ciekawość, 


ty? 
Westchnęła bez 
uniesienia, smutno: 
— Też będę czekać, bo cóż mi 
innego robić? 


poprzedniego 
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Dziwne majaczenie senne, jakie 
nawiedziło Marcela na przeciąg 
zaledwie paru minut, naładowało 
go takim gorącym pragnieniem 
ujrzenia Geni, że żadna siła nie 
utrzymałaby go dłużej w domu, 
tym bardziej, że nie widział jej 
od dwóch dni. Ona na pewno na 
niego czeka, może nawet przygo- 
towuje łóżko... 

Szedł prędko. Wieś już spa- 
ła. Jedynie w oknach Pakuliny pa 
liło się jeszcze. W momencie, kie- 
dy Marcel zbliżył się do jej domu, 
wyszło z niego dwóch żołnierzy 
sowieckich. Chwilę stali przed 


wszystkie z tych wypraw powra-| 


cały i w jakim stanie, to było ta- | 


jemnicą. Ale zdaje się, że służyło 
im szczęście, bo prawie jedne i te 
same twarze żołnierskie ukazywa 
ły się na wsi. A zawsze wesołe, 
junacko uśmiechnięte, rozśpiewa- 
ne. 

Poza pilotami i stałą obsługą 
lotniska w Robowicach nie było 
żadnych innych żołnierzy. Generał 
i jego świta też się już nie poka- 
zywali. Przenieśli się bardziej na 
zachód. Jak ten i ów z obsługi lot 
niskowej dawał do zrozumienia, 
to bardziej na zachód i oni się 
przeniosa. Może za tydzień, a naj 
dalej za dwa. 

— Germaniec ledwo dyszy. 
Wańka, skażi, gdzie jest tiepier 
nasza krasnaja armia? | 

Marcel polubił ich wszystkich. 
Ale postanowienia, powziętego za- 


nymi wargami zdusi każde jej sło 
wo. I będzie jego! 

— Musi być moja — zapalił mu 
się w oczach ostry, fosforyzujący 
błysk. | 

Niedaleko gminy zwolnił krok. 
Czy miał w niej robotę? Tak, nie 
brakowało jej ostatnio. 

Po długich naradach z Micha- 
łem, jego ojcem, który zaczyna 
przejawiać dość żywe zaintereso- 
wanie sprawami gminy, i paru 
jeszcze innymi gospodarzami, bar 
dziej zasługującymi na zaufanie. 
ustalił wreszcie listę radnych, a 
ponieważ sprawa podziału ziemi 
coraz wyraźniej wybijała się po: 
nad inne, stawała się już sprawą 
bardzo pilną, za jednym zama- 
chem wytypował ludzi do Gmin- 
nej Komisji Reformy i do miej- 
scowych komisji reformy na te- 
renie całej gminy. 


(d. e. n.) 


